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      Gmina Lipno

Kto wybierał sołtysa?
Wybory sołtysa w Wierzbicku wzbudziły oburzenie wielu obserwatorów. – Głosowały oso-
by nieletnie i osoby nieobecne w tym czasie i w tym miejscu, to łamanie prawa – informu-
je Czytelniczka. – Sprawą zajęła się rada gminy – mówi wójt Andrzej Szychulski. – Wybory 
są ważne, bo głosy osób nieuprawnionych nie miały wpływu na ich wynik.

R E K L A M A

W całym regionie trwają wy-
bory sołtysów w poszczególnych 
wsiach. Głosują uprawnieni miesz-
kańcy,  wybierając ze zgłoszonych 
kandydatów, nad przebiegiem 
czuwa komisja skrutacyjna, w ze-
braniach najczęściej uczestniczą 
przedstawiciele władz gminnych. 

6 kwietnia takie wybory od-
były się w Wierzbicku. Przybyli 
wyborcy, obecny był wójt gminy 
Lipno, wyłoniono komisję, wy-
brano sołtysa.  I nie byłoby w tym 
nic dziwnego, gdyby nie czujność 
mieszkańców. To tylko dzięki ich 
wnikliwości szybko okazało się, 
że z prawa wyborczego skorzysta-
li także ci, którzy tego prawa nie 
mieli, a echo tej sprawy nie milk-
nie do dziś. 

- W wyborach brały udział 
osoby nieletnie, oddając głosy po-
liczone jako ważne, podpisując się 
na liście – informuje Czytelniczka. 
– O całej sprawie poinformowali-
śmy wójta, skierowaliśmy do niego 
pismo. Dotychczas nie ma żadnych 
konkretnych kroków w tej spra-
wie, nie wyciągnięto konsekwencji 
ani wniosków. Wójt spotkał się co 
prawda z nami, ale chyba nie wi-
dział w tym nic złego, a obecny tam 
prawnik nie umiał rozstrzygnąć, 
czy zostało naruszone prawo. 

Zgodnie z informacjami 
otrzymanymi od mieszkańców, 
w wyborach sołtysa w Wierzbicku 
głosowały osoby nieuprawnione 
do oddania ważnego głosu. Sytu-
ację tę potwierdza wójt Andrzej 

Szychulski. W rozmowie z nami 
zapewnia, że o całej sprawie zo-
stał poinformowany przez miesz-
kańców i niezwłocznie podjął 
kroki zmierzające do wyjaśnienia 
nieprawidłowości. Konsekwen-
cją podjętych przez wójta  działań 
jest potwierdzenie faktu policze-
nia jako głosów ważnie oddanych 
także tych pochodzących od osób 
nieuprawnionych. Innych działań 
nie będzie. Sprawą zajęła się Rada 
Gminy Lipno, do której wpłynął 
wniosek o unieważnienie wyborów 
w Wierzbicku. Radni potwierdzili 
racje wójta stwierdzając, że głosy 
oddane przez osoby nieuprawnio-
ne nie miały żadnego znaczenie dla 
wyniku wyborów i podjęli uchwałę 

o utrzymaniu ważności wyborów.    
- Wybory te odbywają się 

w określonej scenerii. Niepełno-
letnie osoby były na sali i miały 
do tego prawo. Dwie z nich wzięły 
udział w głosowaniu, a to dowód 
na to, że komisja skrutacyjna nie 
była dostatecznie skuteczna, żeby 
zauważyć ewentualne nieprawidło-
wości – wyjaśnia wójt Szychulski. 
– Osobie wskazanej we wniosku 
brakowało do 18 lat 2-3 miesięcy, 
drugą wskazaliśmy my po analizie 
list. Te głosy nie miały wpływu na 
wynik głosowania.

Zgodnie z informacjami na-
pływającymi do redakcji, nikt 
z głosujących nie został poproszo-
ny o okazanie dowodu osobistego 

lub innego dokumentu poświad-
czającego tożsamość, a jedno-
cześnie umożliwiającego zwery-
�kowanie prawdziwości danych 
i potwierdzenie uprawnień.     

- Wójt stwierdził na spotkaniu, 
że to my sami powinniśmy zareago-
wać podczas wyborów – opowiada 
Czytelniczka. – Ja nawet nie przy-
puszczałam wówczas, że młodzież 
obecna na zebraniu może posunąć 

się do takich czynów pod okiem 
rodziców i władz. Fakt ten jest dla 
nas zaskakujący i bulwersujący, 
wójt musi podjąć tu decyzję, a my 
wszyscy nigdy więcej nie możemy 
dać przyzwolenia na taki proce-
der. Jeżeli władze nie wskażą jed-
noznacznie naganności tego faktu, 
to młodzi odbiorą to jako dobre 
zachowanie. 

dokończenie na str. 2
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      Gmina Lipno

Mieli sporo szczęścia
W poniedziałkowy wieczór peugeot dachował w Ośmiało-
wie. Podróżowali nim trzej mieszkańcy Lipna.

20 kwietnia w Szpitalu Uniwer-
syteckim nr 2 im. dr Jana Biziela 
w Bydgoszczy odbyło się spotkanie 
dyrektorów i ordynatorów oddzia-
łów ginekologiczno–położniczych, 
którego tematem było omówienie 
sytuacji pionu położniczo–gineko-
logicznego w województwie kujaw-
sko–pomorskim w 2010 roku.

Inicjatorem zjazdu był kujaw-
sko–pomorski konsultant woje-
wódzki w dziedzinie ginekologii 
i położnictwa, kierownik katedry 
położnictwa, chorób kobiecych i gi-
nekologii onkologicznej UMK 
w Toruniu dr hab. nauk medycz-
nych Marek Grabiec.

W naszym regionie w minio-
nym roku urodziło się o 650 no-
worodków mniej niż w roku 2009, 
odnotowano także niski wskaźnik 
zgonów niemowląt. Nie zabrakło 
optymistycznego, lipnowskiego ak-
centu spotkania. Prywatny szpital 
ginekologiczno–położniczy Bra 
–med z Lipna po raz trzeci z rzędu 
odnotował zerowy wskaźnik umie-
ralności noworodków.

- Jesteśmy jedynym szpitalem 
w województwie kujawsko –pomor-
skim w 2010 roku, w którym nie od-
notowaliśmy żadnego zgonu nowo-
rodka – opowiada Lech Bramorski, 

      Lipno

Jedyny taki w województwie
Lipnowski Bra–med  jest  jedynym szpitalem na Kujawach  i Pomorzu, w którym w 2010 
roku nie odnotowano żadnego zgonu noworodka. 

dyrektor Bra–medu. –Jestem tym  
usatysfakcjonowany tym bardziej, że 
taki poziom utrzymujemy od trzech 
lat. Z całą odpowiedzialnością mogę 
powiedzieć, że szpitali z zerowym 
wskaźnikiem umieralności nowo-
rodków w całym kraju jest niewiele. 
W naszym województwie poziom 
zgonów wynosi około 6,6 promila, 
jest więc dość niski.

Lech Bramorski, właściciel 
prywatnej placówki jest jednocze-
śnie praktykującym od ponad 50 
lat lekarzem, specjalistą ginekologii 
i położnictwa. W rozmowie z nami 
wyjaśnia, że osiągnięcie tak dobrego 
wyniku zawdzięcza ciężkiej i mozol-
nej pracy całego personelu kliniki. 

      Gmina Lipno

Kto wybierał sołtysa w Wichowie?
dokończenie ze str. 1

Wójt Andrzej Szychulski sza-
nuje decyzję rady i nie widzi moż-
liwości wyciągania konsekwencji 
wobec członków komisji skruta-
cyjnej czy kogokolwiek innego.

- Wybory sołtysa w miejsco-
wości Wierzbick są ważne – pod-
sumowuje.

Tymczasem mieszkańców 
oburza nie tylko nieprzestrzeganie 
procedur wyboru, ale także łama-
nie prawa poprzez umożliwienie 
złożenia podpisu w imieniu oso-
by nieobecnej i wynikające z tego 
sfałszowanie podpisu.

- Czy to nie jest fałszowanie 
podpisów i łamanie prawa? – za-
stanawia się Czytelniczka. – Ko-
bieta zagłosowała za siostrę, której 
na pewno nie było na zebraniu. 
Nie było jej wtedy w ogóle w kra-

ju, bo przebywa za granicą. Wszy-
scy o tym wiedzą, widzieliśmy na 
wyborach tylko dziewczynę, która 
oddała głos za siostrę. Fakt ten jest 
łatwy do potwierdzenia.

 O tym incydencie my także 
powiadomiliśmy wójta gminy Lip-
no. 

- Nie jestem w stanie stwier-
dzić czy to był podpis sfałszowany,  
czy tylko pomyłka – wyjaśnia An-
drzej Szychulski.

Mieszkanka wsi zapewnia, że 
uczestnicy zebrania dysponują nie-
zbędną wiedzą na temat naruszeń 
prawa, procedury oraz dobrych 
obyczajów podczas ostatnich wy-
borów i chętnie przedstawią bul-
wersujące ich informacje w celu 
ułatwienia wyjaśnienia incydentu. 
Za naszym pośrednictwem proszą 
wójta o pochylenie się nad pro-

blemem, dokładne wyjaśnienie 
wszystkich aspektów tej sprawy 
i cały czas z niecierpliwością cze-
kają na adekwatne do sytuacji de-
cyzje czy skutki prawne.

Lidia Jagielska

Komentarz autorki

Pozostały dokumenty z wybo-
rów przeprowadzonych 6 kwiet-
nia, są świadkowie wyborów, 
wniosek do władz gminy, uchwała 
rady i informacje o rzekomym na-
ruszeniu prawa. Nic nie stoi więc 
na przeszkodzie, żeby wysłuchać 
mieszkańców jeszcze raz i podjąć 
kolejne kroki. Mając na uwadze 
poważne zarzuty ze strony uczest-
ników wyborów, co do ich prze-
biegu, mamy nadzieję na dogłęb-
ne wyjaśnienie sprawy. Dla dobra 
wszystkich.

Pacjentki są otoczone kompleksową 
opieką medyczną przez okres ciąży, 
co pozwala także lekarzom poznać 
stan zdrowia i ewentualne zagroże-
nia, jakich można się spodziewać 
w związku z ciążą, porodem i poło-
giem. 

- Przez te wszystkie lata pracy 
na oddziałach ginekologiczno–po-
łożniczych nie zmarła żadna moja 
pacjentka i to uważam za mój naj-
większy sukces – podsumowuje 
Lech Bramorski, zaznaczając jed-
nocześnie, że najważniejsze jest dla 
niego, jako lekarza, zdrowie pacjen-
tów.

Lidia Jagielska

W szpitalu Lecha Bramorskiego co roku na świat przychodzi kilkaset dzieci

Kierujący samochodem 39-
latek na prostym odcinku drogi, 
z niewyjaśnionych przyczyn, zje-
chał na prawe pobocze, a następnie 
na przeciwległy pas ruchu. Pojazd 
wypadł na pole, gdzie kilkakrotnie 
dachował. Razem z mężczyzną 
podróżowali 21- i 34-latek, którzy 

z wypadku wyszli cało. Kierowca 
z obrażeniami ciała został prze-
wieziony do szpitala. Był trzeźwy.

Szczegółowe okoliczności 
i przyczynę zdarzenia wyjaśniają 
lipnowscy śledczy. 
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Auto skończyło podróż na polu

      Powiat

Ocenili urzędników
Klienci  Starostwa  Powiatowego  i  czterech  urzędów  gmin 
ocenili pracę urzędników. Badanie ankietowe przeprowa-
dziła firma zewnętrzna.

Zintegrowany system oceny 
pomiaru satysfakcji klientów ma 
na celu ujednolicenie obsługi in-
teresantów i wypracowanie spraw-
nego systemu pracy urzędników. 
Przedsięwzięcie współ�nansowa-
ne jest ze środków Europejskiego 
Funduszu Społecznego. 

W ramach programu „No-
woczesne urzędy –kompetentne 
kadry w powiecie lipnowskim” 
11 kwietnia przeprowadzono ba-
danie ankietowe w lipnowskim 
starostwie, a w kolejnych dniach 
w urzędach gmin w Lipnie, Tłu-
chowie, Chrostkowie i Skępem.

Ankieter pytał klientów czy 
ich sprawy są załatwiane sprawnie, 
jak oceniają urzędników i same 
urzędy. Odpowiedzi udzielone 
przez mieszkańców posłużą do 
przygotowania i wprowadzenia 
w urzędach systemu pomiaru 
i monitorowania satysfakcji inte-

resantów, w ramach którego klient 
będzie miał możliwość wskazania, 
gdzie istnieją niedociągnięcia i co 
należy poprawić.

Projekt realizowany przez 
powiat lipnowski w partnerstwie 
z gminą Tłuchowo, Lipno, Chrost-
kowo oraz miastem i gminą Skępe 
przewiduje także kursy dla urzęd-
ników. Od marca do lipca trwają 
szkolenia kadry kierowniczej, 
przybliżające tematy związane 
z zarządzaniem zespołem i oceną  
pracowniczą, natomiast w drugim 
półroczu w szkoleniach wezmą 
udziały pracownicy merytorycz-
nie odpowiedzialni za wydawa-
nie decyzji administracyjnych 
z zakresu spraw obywatelskich, 
podatkowych, budownictwa, dro-
gownictwa, ochrony środowiska 
oraz zagospodarowania prze-
strzennego.

Lidia Jagielska   
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Powiat  lipnowski odnotował najwyższy wskaźnik bezrobocia w województwie  kujawsko 
–pomorskim  i  jeden z najwyższych w kraju. Burmistrz Lipna zapewnia,  że po świętach 
będzie wiadomo coś w temacie włoskiego inwestora, który ma zatrudnić około 40 osób. 
Starosta szansę na poprawę sytuacji upatruje w    firmie „Bopol”. Tymczasem „Markit” 
zwolni 100 pracowników.

      Powiat

Pracy jak na lekarstwo

O tym, że bezrobocie w po-
wiecie lipnowskim jest wysokie, 
wie każdy. Bezrobotni i osoby z ich 
bliskiego otoczenia wiedzą też, że 
sytuacja nie ulega poprawie od wie-
lu lat. Problem dotyka osoby młode 
i starsze, kobiety i mężczyzn, absol-
wentów każdego typu szkół.

- Jedyna szansą dla osoby 
z wyższym wykształceniem jest 
praca w sklepie, chociaż są też tacy 
szczęściarze, którzy pracowali jesz-
cze przed uzyskaniem dyplomu 
lub jeszcze gorzej, kształcili się na 
koszt urzędu czy szkoły, w której 
zostali zatrudnieni, podczas gdy 
osoby z wyższymi kwali�kacjami 
napotykały na mur odmowy i rze-
komego braku etatów – opowiada 
absolwentka wyższej uczelni peda-
gogicznej.        

- Szukałem już wszędzie i to 
przez wiele lat, w szkołach, urzę-
dach, ośrodkach dopiero powstają-
cych i istniejących od dawna. Niko-
go nie obchodzi, że po ukończeniu 
studiów nie mamy z czego żyć, na-
wet stażu nie można dostać. Mam 
rodzinę, pracuję jako sprzedawca, 
dojeżdżam do pracy kilkadziesiąt 
kilometrów, dyplom mam w szu�a-
dzie i wciąż szukam, śledzę oferty. 
Ktoś przecież jednak tę pracę dosta-
je – podsumowuje pedagog.  

Nie liczy się zawód, prestiż 
uczelni, kierunek ani sytuacja ro-
dzinna. Wystarczy godzinę spędzić 
w lipnowskim pośredniaku, by do-
kładnie poznać sytuację mieszkań-
ców. 

SLD apeluje

Rada Powiatowa SLD w Lip-
nie wystosowała apel, wzywający 
do podjęcia nadzwyczajnych dzia-
łań ponad podziałami, mających 
na celu poprawę sytuacji na rynku 
pracy, przez starostę, wójtów, bur-
mistrzów, wszystkie podmioty poli-

tyczne, społeczne i gospodarcze  
„Zbliżyliśmy się do granicy klę-

ski, której skutkiem są indywidualne 
i rodzinne dramaty. Jak długo może 
normalnie funkcjonować wspólno-
ta, w której więcej niż jeden z trzech 
jest bezrobotny, jakie perspektywy 
ma nasz powiat, jeśli klęska uderza 
przede wszystkim w młode poko-
lenie, absolwentów wszystkich po-
ziomów kształcenia? Jak długo my, 
liderzy lokalni, możemy pozostawać 
bierni i bezradni?” – brzmią słowa 
uchwały Rady Powiatowej SLD skie-
rowane w liście otwartym do władz 
samorządowych każdego szczebla. 
„Mieszkańcy kolejny raz powierzyli 
odpowiedzialność za funkcjonowa-
nie i rozwój powiatu przedstawicie-
lom PSL. Jednak sytuacja stała się 
na tyle dramatyczna, że wymaga 
podjęcia nadzwyczajnych działań 
zapobiegawczych ponad podziała-
mi. Koordynatorami inicjatywy po-
winien być starosta lipnowski oraz 
przewodniczący rady powiatu, któ-
rzy dysponują niezbędnymi struk-
turami organizacyjnymi i realnymi 
mechanizmami wsparcia”. 

 List otwarty powiatowych 
struktur SLD to reakcja na aktu-
alne dane Urzędu Statystycznego 
w Bydgoszczy i Wojewódzkiego 
Urzędu Pracy w Toruniu, potwier-
dzające wieloletnią tendencję sys-
tematycznego wzrostu bezrobocia 
w powiecie lipnowskim. Na koniec 
grudnia 2010 roku wynosiło ono 27 
proc. Oznacza to, że w Powiatowym 
Urzędzie Pracy było zarejestrowa-
nych ogółem 7266 bezrobotnych. 
W styczniu 2011 przybyło kilkaset 
osób poszukujących pracy, a na ko-
niec lutego skala bezrobocia wynosi 
w powiecie 28,9 proc. Zarejestro-
wanych jest 8027 osób, w tym 1538 
mieszkańców Lipna, 1648 z gminy 
Lipno, 930 z miasta i gminy Skępe, 

857 z Kikoła, 508 z Tłuchowa, 833 
z Wielgiego, 421 z Bobrownik, 304 
z Chrostkowa i 988 z Dobrzynia nad 
Wisłą. Warto zwrócić uwagę na fakt, 
że tylko 1319 osób ma prawo do za-
siłku.

- Jest to najwyższy wskaźnik 
bezrobocia rejestrowanego w wo-
jewództwie kujawsko–pomorskim 
i jeden z najwyższych w kraju – in-
formują przedstawiciele SLD. – Do-
liczyć należy znaczny procent bezro-
bocia nierejestrowanego, ukrytego 
w gospodarstwach rolnych. Bez ry-
zyka błędu należy przyjąć, że realne 
bezrobocie w powiecie lipnowskim 
znacznie przekracza 30 proc.

Wiele osób po kilku miesią-
cach czy latach bezskutecznych wi-
zyt w PUP rzeczywiście zaprzestaje 
przyjeżdżać do pośredniaka, tym 
samym rezygnuje ze statusu bez-
robotnego: czasem z poczucia bez-
radności, często z braku pieniędzy 
na dojazd, ale faktycznie cały czas 
szuka pracy.

- To odhaczanie się w pośred-
niaku nie ma sensu, przez kilka lat 
chodziłam tam, prosiłam, miałam 
nadzieję, żadnej propozycji, chyba 
że jakieś szkolenie bez pokrycia – 
opowiada mieszkanka Lipna. –Sami 
mówili, że mąż powinien mnie wpi-
sać do swojego ubezpieczenia, więc 
zaprzestałam chodzić tam, bo i po 
co? Pracy oczywiście szukam i cho-
ciaż nie jestem zarejestrowana i nie 
znalazłam się w tych 30 proc., to ja 
też jestem bezrobotna. Takich osób 
jest wiele, bo o faktycznym bezrobo-
ciu wcale nie świadczy zarejestrowa-
nie w bazie danych urzędu pracy. 

Starosta 

zweryfikuje składki
Tymczasem starosta lipnowski 

podczas ósmej sesji RP przedstawił 
także inny punkt widzenia wysokiej 
liczby zarejestrowanych bezrobot-

nych, który spotkał się z gorącą re-
akcją osób bez pracy.

 - Część bezrobotnych jest za-
rejestrowana tylko po to, by mieć 
składkę zdrowotną albo skierowanie 
na staż. Płacimy około 3 mln złotych 
tej składki i będziemy się temu bar-
dziej przyglądać, nie wszyscy będą 
zadowoleni – ostrzega Krzysztof Ba-
ranowski. – Ludzie pracują w War-
szawie albo po rozpoczęciu stażu po 
tygodniu idą na zwolnienie. Niektó-
rzy ze stażu chcieliby zrobić sobie 
stałe zatrudnienie, a tak się nie da.

A może tak należałoby zastano-
wić się, co jest przyczyną owego na-
gannego postępowania mieszkań-
ców powiatu i zadać sobie pytanie, 
czy rzeczywiście osoba zatrudnio-
na potrzebuje dodatkowej składki 
zdrowotnej, czy ktoś przedkłada kil-
kumiesięczny staż ponad etat?

- Jestem oburzony taką wypo-
wiedzią naszego starosty podczas 
jednej z sesji, podejrzeniami wysu-
wanymi wobec bezrobotnych nacią-
gania budżetu na składkę zdrowot-
ną, jak taki pomysł może przyjść do 
głowy komuś, komu powierzyliśmy 
nasze nadzieje na lepszą przyszłość?   
– denerwuje się nasz Czytelnik. – 
Tak to prawda, że wielu bezrobot-
nych jedzie do Warszawy czy nawet 
tylko do pobliskiej wsi do pracy, ale 
tylko po to, żeby zarobić 50 złotych 
na mleko dla dziecka, bo z samej 
składki zdrowotnej przeżyć się nie 
da. Jestem bezrobotny od wielu lat, 
zarejestrowany ze składką zdrowot-
ną i bez jakiegokolwiek wsparcia czy 
propozycji z biura pracy, bez jednej 
złotówki stałego dochodu, mam 
żonę i maleńką córkę, szukam pracy 
wszędzie, nie ma propozycji stałego 
zatrudnienia i dlatego pojadę wszę-
dzie, gdzie ktoś zapłaci mi za wy-
konaną pracę kilkadziesiąt złotych. 
Takich możliwości też jest niewiele, 
może latem będzie lepiej, kiedy roz-
poczną się zbiory owoców. Może 
będziemy wybierać, starosta opłaca 
składkę, a my umieramy z głodu 
albo bardzo skromnie żyjemy z za-
robionych kilkudziesięciu złotych 
„na czarno”, a nasze dziecko nie 
może być przyjęte przez lekarza. 

Markit zwalnia, 

Bopol buduje
Powiat obiegła wiadomość o li-

kwidacji lipnowskiego „Markitu”, 
znanej �rmy odzieżowej, w której 
pracę straci około 100 osób.

- Dyrektor PUP spotkał się 
z pracownikami. Znamy potrzeby 
tych osób, będziemy wnioskować do 
marszałka województwa o wsparcie 
dla rodzin zagrożonych utratą pracy 
– poinformował starosta Baranow-
ski. – Udało się nam sprowadzić 
�rmę, w której kilkadziesiąt osób 
z naszego powiatu znajdzie pra-
cę. Budowa w gminie Kikół ruszy 
w sierpniu, prezes tej �rmy ma także 
jeszcze inną propozycję związaną ze 
szpitalnictwem. Spółka Bopol zaku-
piła od prywatnego właściciela 5,3 
ha gruntu, gotowy jest projekt no-
wych obiektów, dokumentacja jest 
na etapie uzgodnień.

Chodzi o spółkę „Bopol – Cen-
trum okulistyczne”, specjalizującą 

się w dziedzinie biotechnologii. 
Zgodnie z wcześniejszymi założe-
niami, �rma miała znaleźć swoją 
lokalizację w stre�e ekonomicznej 
w rejonie Kolankowa, plany pokrzy-
żowały przedłużające się sprawy 
własnościowe. Spółka współpracuje 
z uniwersytetem w Filadel�i i zamie-
rza w okolicach Lipna organizować 
staże dla młodych Amerykanów, 
a na rozwój działalności wykorzysta 
środki unijne.     

- My obecnie znaleźliśmy 
w swoich dochodach 300 tysięcy 
i chcemy je przeznaczyć dla naszych 
bezrobotnych, być może znajdą się 
kolejne – zapewnia starosta. 

Radni jednogłośnie uchwali-
li program „Wsparcie powiatu na 
rzecz walki z bezrobociem”. Zgod-
nie z wyjaśnieniami starosty Bara-
nowskiego, może z niego skorzystać 
około 47 osób, środki zostaną skie-
rowane do przedsiębiorców gwaran-
tujących zatrudnienie na okres co 
najmniej 3-6 miesięcy, którzy złożyli 
stosowne wnioski. Z programu tego 
nie mogą korzystać jednostki samo-
rządowe.

- Zmierzamy do tego, by wszy-
scy samorządowcy patrzyli na walkę 
z bezrobociem – mówił starosta Ba-
ranowski. - Apeluję do burmistrzów, 
aby we własnych budżetach znaj-
dowali środki na walkę z bezrobo-
ciem. Nie jest to tylko nasz problem. 
Trudna sytuacja jest też w Toruniu, 
Bydgoszczy, my jesteśmy powiatem 
typowo wiejskim.

Była sesja, 
została historia
Problemem bezrobocia zajęli 

się także lipnowscy radni miejscy 
podczas ostatniej sesji. Radny Mie-
czysław Zabłocki zaapelował do 
radnych powiatowych, aby przed-
stawili swoje zamierzenia i do-
tychczasowe poczynania związane 
z utworzeniem strefy gospodarczej 
i zwalczaniem bezrobocia.

- Część radnych sobie przypo-
mina sesję trzech podmiotów, trzy 
deklaracje w sprawie utworzenia 
strefy, pozostała z nich tylko histo-
ria – mówił Janusz Dobroś. – Co 
wtorek przychodzi do mnie 30-40 
mieszkańców poszukujących pra-
cy. A ja każde miejsce prac inter-
wencyjnych, robót publicznych czy 
stażu muszę wyprosić na kolanach, 
tak jestem traktowany od początku 
i nie wiem, na podstawie jakiego 
klucza dobierani są pracownicy. My 
prowadzimy rozmowy z włoską �r-
mą, która obiecuje 50 miejsc pracy. 
Myślę, że wszystko jest na dobrej 
drodze. Wskazaliśmy lokalizację, 
warunki dzierżawy, tuż po świętach 
powinniśmy poznać rozstrzygnię-
cie.

Radny Zbigniew Golubiński 
zauważył, że w walkę z bezrobociem 
powinny się włączyć wszystkie sa-
morządy. - Miasto jest newralgicz-
nym punktem, bezrobocie wzrasta 
z miesiąca na miesiąc – mówił Go-
lubiński. – Inicjatyw nie widać, mia-
ła być strefa gospodarczo –ekono-
miczna, miał być inwestor tuż, tuż, 
ale nic się nie dzieje. 

Lidia Jagielska 
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      Powiat

11 procent do granicy
Plany finansowe powiatu lipnowskiego na br. zakładają nie tylko realizację zaplanowa-
nych inwestycji drogowych i sportowych, ale także spłatę kolejnych zobowiązań. – Spada 
nam zadłużenie procentowe,  jesteśmy w  coraz lepszej kondycji finansowej  –  przekonuje 
starosta Krzysztof Baranowski. 

      Lipno

Sukces młodego biologa

- W porównaniu z innymi 
powiatami, nasza sytuacja jest 
bardzo dobra, zadłużenie spada 
– zapewniał podczas ósmej sesji 
Rady Powiatu starosta Baranow-
ski. – Do 60-procentowego progu 
dopuszczalnego zadłużenia bra-
kuje nam jeszcze 11 punktów. Nie 
zamierzamy zaciągać kredytów, 
na zaplanowane inwestycje mamy 
środki własne. Spłaciliśmy już 
przedostatnią ratę podatku od nie-
ruchomości na rzecz lipnowskiego 
urzędu miejskiego w kwocie 330 
tysięcy złotych.

Ostatnia rata zaległych zo-
bowiązań podatkowych powiatu 
wpłynie do ratusza w czerwcu tego 
roku. Będzie to również 330 tysię-
cy złotych.

- Mamy pieniądze na lokatach, 
w 2010 roku zarobiliśmy z tytułu 
odsetek 400 tysięcy złotych – wy-
licza Baranowski. – Ponadto �-
nansujemy strażaków ochotników, 
koła gospodyń wiejskich,  remon-
ty zabytków.

Najważniejsze wydatki po-
wiatu w 2011 roku to inwesty-
cje drogowe z do�nansowaniem 
zewnętrznym, obiekty sportowe 
i zdrowie. Nowa karetka, remont 
oddziału wewnętrznego - to głów-
ne z zadań przewidzianych dla 
miejscowego szpitala.

Rozpisany został już przetarg 
na wykonanie projektu i kosztory-
su nowej hali sportowej przy lip-
nowskim ogólniaku.

- Nie będziemy budować 
kurnika, tylko pełnowymiaro-
wy obiekt sportowy – informuje 
Krzysztof Baranowski. – Jeste-

śmy po rozmowach z wicemini-
strem sportu, otrzymamy około 
1 miliona złotych na wyposażenie 
hali, natomiast dokładny koszt tej 
inwestycji poznamy, gdy będzie 
gotowy kosztorys. Będziemy wie-
dzieli, czy to będzie 8 czy 9 mln 
zł. Poza tym czekamy na uchwałę 
rady w Skępem w sprawie wyko-
rzystania i uporządkowania sta-
rego stadionu, dotychczas mamy 
tylko stanowisko radnych, a to 
mnie nie satysfakcjonuje. W chwi-
li podjęcia uchwały przez RM, 
wykładamy 200 tysięcy złotych 
i robimy stadion z prawdziwego 
zdarzenia. Koszt tej inwestycji to 
3 mln zł, burmistrz Gatyński ma 
zabezpieczone w budżecie na ten 
cel 25 tys. zł.

Zwiększyła się liczba uczniów 
w szkołach podlegających powia-
towi, a co za tym idzie i wysokość 
subwencji oświatowej.

- Mamy w tym roku około 100 
uczniów więcej – informuje staro-
sta lipnowski. – Pieniądze w szko-
łach wydawane są racjonalnie, ale 
zastanawiam się np. czy kurs ra-
townika wodnego jest potrzebny 
w naszej placówce. 

Główne inwestycje drogowe 
to budowa trasy Sumin–Lipno 
oraz Wylazłowo–Dobrzyń nad 
Wisłą. Poza tym powiat przewidu-
je remonty dróg.

- Czy będzie dokończony 
chodnik przy ulicy Skępskiej 
w Lipnie i ile powiat zamierza wy-
dać na budowę chodników?  – py-
tał podczas sesji radny Krzysztof 
Grzywiński.

Zgodnie z wyjaśnieniami sta-

rosty Baranowskiego, powiat na 
budowę chodników zaplanował 
ponad 200 tys. zł, a na inwesty-
cje drogowe wyda ponad 8 mln. 
Mieszkańcy Lipna będą musieli 
jednak poczekać na kolejne odcin-
ki chodników, w bieżącym roku 
powiat nie przewiduje bowiem 
kontynuacji tego typu prac na te-
renie miasta. Mieszkańcy ulicy 
Skępskiej nadal będą poruszać się 
po piaszczystych poboczach. 

- W powiecie mamy 9 gmin, 
siły i środki musimy rozkładać 
równomiernie – tłumaczy Krzysz-
tof Baranowski. – Kończymy 
przebudowę 15 km drogi Sumin 
–Lipno. Nie zapominamy także 
o Lipnie. W ubiegłym roku to po-
wiat wykonał 800 metrów ulicy Ja-
strzębskiej, 5 km w gminie Skępe 
i w przyszłym roku będziemy też 
o niej pamiętać.

19 kwietnia w Urzędzie Wo-
jewódzkim w Bydgoszczy odbyło 
się podpisanie umowy o do�nan-
sowanie remontu drogi  Wyla-
złowo – Mokowo – Dobrzyń nad 
Wisłą. Wykonawcą zadania jest 
Przedsiębiorstwo Robót Drogo-
wych w Lipnie. Plac budowy zo-
stał przekazany, prace już trwają. 
Budowa „schetynówki” wpłynie 
na poprawę warunków i bezpie-
czeństwa jazdy. Wartość inwestycji 
szacowana jest na 2 mln 096 tysię-
cy złotych, połowa pochodzi z Na-
rodowego Programu Przebudowy 
Dróg Lokalnych. Jej �nał zaplano-
wano na koniec września br.  

Lidia Jagielska   

      Wielgie

Świetlica gotowa w czerwcu
Ku końcowi zmierzają prace przy budowie biblioteki - świetlicy w Zadusznikach. Nieba-
wem mieszkańcy  zyskają miejsce  na  organizowanie  imprez  środowiskowych oraz  spo-
tkań. Budowa jest dofinansowana ze środków unijnych.

W październiku minionego 
roku przy Szkole Podstawowej 
im. Mikołaja Kopernika w Za-
dusznikach rozpoczęły się prace 
przy budowie biblioteko-świetlicy. 
Powstaje ona w miejscu budyn-
ku gospodarczego, położonego 
na terenie kompleksu pałacowo-
parkowego. Odnowiony budynek 
będzie służył społeczności wsi 
oraz okolicznych miejscowości. 
Odwiedzający nowo powstałe 
miejsce będą mogli rozwijać swoje 
zainteresowania, korzystać z kom-
puterów z dostępem do internetu. 
Przede wszystkim będą tu organi-

zowane spotkania,  mające na celu 
wypracowanie wspólnych działań 
na rzecz rozwoju miejscowości. 
Biblioteka publiczna zyska nową 
przestrzeń oraz dostęp do nowo-
czesnego sprzętu multimedialne-
go.

Modernizacja budynku po-
chłonie prawie 420 tys. zł. Gmi-
nie udało się pozyskać ponad 240 
tys. zł do�nansowania ze środków 
unijnych w ramach działania „Od-
nowa i Rozwój Wsi”. Przewidywa-
ny termin oddania budynku do 
użytku to koniec czerwca.

Remont obejmuje roboty bu-

dowlane, rozprowadzenie instala-
cji centralnego ogrzewania, wyko-
nanie przyłącza wodociągowego 
i instalacji wodno-kanalizacyjnej, 
instalacji elektrycznej oraz zago-
spodarowanie terenu. 

Świetlica w Zadusznikach to 
kolejna tego typu placówka, któ-
ra funkcjonować będzie w gminie 
Wielgie. W innych prowadzone 
są zajęcia dla dzieci, szkolenia rę-
kodzielnicze, organizowane spo-
tkania Kół Gospodyń Wiejskich. 
Często rolę świetlic pełnią remizy 
OSP.

Patrycja Wałęsa

      Tłuchowo

Tłuchowo
wybierało sołtysów
W gminie Tłuchowo w kwietniu odbywały się wybory sołec-
kie, czyli sołtysa i rady sołeckiej na następne cztery lata. 
Zmiany nastąpiły w czterech miejscowościach.

Jarosław Siekierski jest  finalistą I Regionalnego Konkursu Wiedzy o Zdrowiu.  
Znalazł się w dziesiątce, która dostała się do etapu wojewódzkiego. Uczestniczył 

też w dwudniowych warsztatach medycznych w Bydgoszczy. Jego opiekunem jest 
Urszula Myszyńska, nauczyciel biologii. Jarek interesuje się biologią, ekologią 
i ochroną środowiska. Lubi czytać książki fantasy i słuchać muzyki. Chce stu-

diować weterynarię na Uniwersytecie Warmińsko-Mazurskim w Olsztynie. Marzy 
o karierze naukowej.

fo
t.
 M

a
rc
in
 J
a
w
o
rs
k
i

   Mieszkańcy gminy Tłu-
chowo w zakończonych właśnie 
wyborach postawili na tych, któ-
rzy sprawdzili się w tej roli. W 16 
sołectwach funkcję szefowie wsi 
nie zmienili się.

W Borowie, Wyczałkowie 
i Tłuchowie dotychczasowi soł-
tysi nie wyrazili chęci kandy-
dowania po raz kolejny na ten 
urząd. W Tłuchowie po 31 latach 
zrezygnował z pracy  Józef Sta-
siak. O sprawowanie funkcji soł-
tysa w centrum gminy walczyło 
trzech kandydatów. Największe 
poparcie mieszkańców uzyskał  
Władysław Łabiszewski. W Bo-
rowie po Krzysztofie Rutkow-
skim funkcję sołtysa obejmie 
Aleksandra Dorsz. W Wyczał-
kowie Marię Olszewską zastąpi 
Wioletta Słabowska.

Spośród dwóch kandydatów 
wybierali mieszkańcy Trzcianki. 
Byli to: dotychczasowy sołtys 
Marian Radomski oraz Karol 
Janiszewski. Większe poparcie 
mieszkańców wsi zyskał ten dru-
gi. Równie emocjonujące wybory 
były w Kamieniu Kmiecym i Ka-
mieniu Kotowym. W pierwszej 
wsi startowało dwóch kandyda-
tów, w drugiej trzech. Wyborcy 
zadecydowali, że funkcję sołtysa 
pełnić będą ponownie Piotr Cha-
liński i Wiesław Wyczałkowski. 

W pozostałych wsiach „sta-

rzy” sołtysi nie mieli kontr-
kandydatów. I tak w kolejnej 
kadencji sołtysem w Jasieniu 
będzie Bartłomiej Blachowski, 
w Julkowie Lech Koprowski, 
w Kłobukowie Stanisław Kosz-
towny, w Koziorogu Leśnym 
Agnieszka Dzięgielewska, w Ko-
ziorogu Rzecznym Tamara Ka-
linowska, w Małominie Zenon 
Zemroch, w Mariankach Małgo-
rzata Osmańska, w Mysłakówku 
Grażyna Kokoszczyńska, w Ru-
munkach Jasieńskich Mirosław 
Kaliszewski, w Suminku Roman 
Kawski, w Tłuchówku Bogumiła 
Ambroziak, w Turzy Nowej Be-
ata Żuchowska, w Turzy Wilczej 
Eugeniusz Kopaczewski, w Źró-
dłach Henryk Kopczyński.

Sołtysi i rady sołeckie są or-
ganami jednostek pomocniczych 
gminy. W gminie Tłuchowo or-
ganizują między innymi zebrania 
wiejskie, podczas których miesz-
kańcy decydują jak wykorzystać 
pieniądze z funduszu sołeckiego. 
W minionych latach sołectwa 
z tej możliwości już skorzysta-
ły. Wydzielone z budżetu gminy 
środki, przeznaczono między 
innymi na modernizację remiz 
i świetlic wiejskich, budowę pla-
ców zabaw oraz remont przy-
stanków autobusowych i dróg 
wewnętrznych.

Patrycja Wałęsa
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1 maja odbędzie się beatyfikacja papieża Polaka. W Lip-
nie spotkania modlitewne zaplanowano przy obelisku Jana 
Pawła II na osiedlu jego imienia.

       Powiat

Witajcie na świecie!

      Lipno

Osiedle JP II pamięta

Syn Mariusza i Marleny Dykow-

skich z Lipna urodził się 21 kwietnia 
w lipnowskim szpitalu, ważył 3,1 kg 
i mierzył 53 cm. Ma brata Wiktora.  

Syn Krzysztofa Strzeżewskiego i Alek-
sandry Sadowskiej z Kikoła urodził się 

21 kwietnia w lipnowskim szpitalu, 
ważył 3,9 kg i mierzył 52 cm. Jest ich 

pierwszym dzieckiem.

Gmina Tłuchowo buduje odcinek drogi w Trzciance. Na inwestycję udało się pozyskać pół 
miliona złotych dofinansowania.

      Tłuchowo

Wybudują z regionalnym programem

Do końca lipca potrwa budo-
wa 1,6 km drogi w Trzciance. Po-
wstaje ona w centrum wsi, prowa-
dzi od drogi asfaltowej, która łączy 
się z wojewódzką. Nowo powstała 
asfaltówka pobudowana będzie do 
granicy z gminą Brudzeń Duży. 
Prace prowadzi Przedsiębiorstwo 
Robót Drogowych z Lipna. Inwe-
stycja pochłonie ponad 1 mln 70 
tys. zł. Gminie udało się pozyskać 
do�nansowanie z Regionalnego 
Programu Operacyjnego Woje-
wództwa Kujawsko-Pomorskiego 
w kwocie 500 tys. zł. 

Sołectwo Trzcianka liczy 282 
osób. To typowo rolnicza wieś. Od 
lat działa w niej Ochotnicza Straż 
Pożarna. W centrum stoi remiza. 
Od pewnego czasu także kobiety 
podejmują różne inicjatywy, które 
mają wpłynąć na integrację wsi. 
Mieszkańcy budynek po nieistnie-
jącej już szkole podstawowej  prze-
znaczyli na kaplicę. W minionych 
latach, w ramach pieniędzy z fun-
duszu sołeckiego, we wsi powstał 
plac zabaw dla dzieci. Tegoroczny 
fundusz przeznaczono na wymia-
nę okien w kaplicy. W zeszłym 

roku Gmina Spółka Wodna wyko-
nała rów melioracyjny. 

Wieś wciąż się rozwija. Zawią-
zały się w niej dwie Grupy Produ-
centów Rolnych. Ich celem jest do-
stosowanie produkcji prowadzonej 
w gospodarstwach do wymogów 
rynkowych, wspólne wprowadza-
nie towarów do obrotu, w tym 
przygotowanie do sprzedaży, oraz 
dostarczenie do odbiorców hur-
towych. Grupy Producentów Rol-
nych funkcjonują w sąsiedztwie 
nowo budowanej drogi.

Patrycja Wałęsa

Ratusz udzielił dotacji w kwocie 2,5 tysiąca złotych na utrzymanie Miejskiej Izby Wytrzeź-
wień we Włocławku. 

      Lipno

Wytrzeźwieją we Włocławku

Nietrzeźwi mieszkańcy Lipna 
korzystają z usług izby wytrzeź-
wień we Włocławku. Na mocy 
porozumienia zawartego przez 
lipnowski ratusz z prezyden-
tem Włocławka, izba przyjmuje 
dowożonych tam mieszkańców 
z terenu naszego miasta. 

- My nie mamy obowiązku 
prowadzenia własnej izby wy-
trzeźwień – wyjaśnia Renata Go-
łębiewska z UM w Lipnie. – Wy-
sokość dotacji nie jest natomiast 
uzależniona od liczby osób ko-
rzystających z włocławskiej izby.

Podczas szóstej sesji radni 

jednogłośnie przyjęli uchwałę 
o udzieleniu z budżetu dota-
cji celowej w kwocie 2,5 tysiąca 
złotych na utrzymanie Miejskiej 
Izby Wytrzeźwień we Włocław-
ku.

Lidia Jagielska 

Biblioteka Publiczna Gminy Wielgie, w ramach Programu Rozwoju Bibliotek, w którym 
uczestniczy,  otrzymała mikrogrant  „Podaj  dalej”, w wysokości  1  tys.  zł. Dzięki  niemu 
zorganizowała już pierwsze szkolenie.

      Wielgie

Dzielą się doświadczeniem

Książnica z Wielgiego pozy-
skaną kwotę przeznaczy na cztery 
szkolenia, w których udział biorą 
pracownicy bibliotek partnerskich 
z Tłuchowa, Dobrzynia nad Wi-
słą i Kikoła. W czasie prowadzo-
nych warsztatów, bibliotekarze 
z Wielgiego – jako przedstawiciele 
placówki wiodącej w programie - 
podzielą się wiedzą, jaką zdobyli 
podczas szkoleń specjalistycz-
nych. 

- Celem szkoleń  jest wymia-
na doświadczeń i wiedzy zdobytej 
przez bibliotekę wiodącą podczas 
szkoleń specjalistycznych oraz 
poszerzenie jej między innymi 
poprzez przedstawienie istoty 
działań promocyjnych, uświado-
mienie roli dobrego wizerunku 
placówki, zapoznanie uczestni-
ków z praktycznymi działaniami 
i inicjatywami podejmowanymi 
na rzecz rozwoju biblioteki. Szko-
lenia mają charakter warsztatowy 
- mówi Katarzyna Kwiecińska, dy-
rektor Biblioteki Publicznej Gmi-
ny Wielgie.

W miniony czwartek w Wiel-
giem odbyły się pierwsze zajęcia 

pod tytułem „Możliwości pozy-
skania zewnętrznych źródeł �nan-
sowania dla bibliotek”. Uczestni-
kami szkolenia byli bibliotekarze 
z Kikoła, Tłuchowa i Dobrzynia 
nad Wisłą oraz pracownicy BPGW 
w Wielgiem. Zajęcia przeprowa-
dziła Agnieszka Bieńkowska-Śli-
wińska, pracownik ds. informa-
cji i promocji w Stowarzyszeniu 
Lokalna Grupa Działania Gmin 
Dobrzyńskich Region Południe 
i lokalny lider biblioteki w Wiel-
giem w PRB. Uczestnicy  poznali 
zasady Polityki Regionalnej Unii 

Europejskiej i rodzaje funduszy 
europejskich, a zwłaszcza te, po 
które mogą sięgać biblioteki. Po-
zyskali wiedzę na temat zasad pi-
sania projektu i praktyczną stronę 
pracy z wnioskiem.

Kolejne spotkanie odbędzie 
się 31 maja. Tematyka warsztatu to 
„Wizerunek i promocja biblioteki 
w środowisku lokalnym”. Zgodnie 
z projektem, jedno ze szkoleń prze-
prowadzone będzie online, z wy-
korzystaniem programu Skype.

Patrycja Wałęsa

Uczestnicy pierwszego szkolenia, bibliotekarze z Kikoła, Tłuchowa, Dobrzynia nad 
Wisłą i Wielgiego
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W najbliższą niedzielę na 
Placu św. Piotra odbędą się uro-
czystości beaty�kacyjne papieża 
Polaka. O szczególnym wydarze-
niu pamiętają także mieszkańcy 
Lipna.

- 1 maja to dzień wyjątkowy 
dla nas wszystkich – mówi Grze-
gorz Koszczka, radny miejski. – 
Zapraszam wszystkich mieszkań-
ców, gości i władze na mszę świętą, 

która odbędzie się w niedzielę 
o godzinie 16.00 u zbiegu ulic Dol-
nej i Górnej na osiedlu Jana Pawła 
II w Lipnie.

W przeddzień głównych 
uroczystości, czyli 30 kwietnia, 
o godz. 20.00 przy obelisku Jana 
Pawła II odbędzie się natomiast 
spotkanie modlitewne. 

Lidia Jagielska 

Krzysztof Lewak urodził się 20 kwietnia 
w Bra–medzie, ważył 3,1 kg i mierzył 

57 cm. Jest pierwszym dzieckiem 
Macieja i Małgorzaty z Dziardonic. 

Jakub Skowroński urodził się 22 kwiet-
nia w lipnowskim szpitalu, ważył  

4,35 kg i mierzył 60 cm. Jest synem 
Marka i Agnieszki ze Skępego, ma 

siostrę Małgosię.

Jakub Bonkiewicz urodził się 19 kwiet-
nia w lipnowskim szpitalu, ważył  

3,15 kg i mierzył 54 cm. Jest pierw-
szym dzieckiem Marcina i Moniki 

z Chełmicy Cukrowni. 

Dawid Chyziński urodził się 17 kwiet-
nia w Bra–medzie, ważył 2,7 kg i mie-
rzył 54 cm. Jest pierwszym dzieckiem 

Jarosława i Magdy z Liska.
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      Lipno

Tak się zdobywa indeksy
Rozmowa  z  Wojciechem  Łańcuckim,  uczniem  II  klasy  LO  w  Lipnie,  zwycięzcą  trzeciej 
edycji konkursu Energia kontrolowana.

      Dobrzyń nad Wisłą

Święta łączą gminy
Rękodzielnicy  z gminy Wielgie prezentowali  swoje prace 
w Dobrzyniu nad Wisłą. 

Na przedświąteczne zebra-
nie członków Klubu Miłośników 
Ziemi Dobrzyńskiej PTTK oraz 
Klubu Seniora zaproszono Ośro-
dek Kultury Gminy Wielgie. Na 
spotkaniu w Dobrzyńskim Domu 
Kultury „Żak” zaprezentowano 
prace uczestniczek zajęć rękodzie-
ła artystycznego, prowadzonych 
przez Mariolę Rudnicką. Były to  
m. in. kwiaty z bibuły, szydełkowe 
serwety i bieżniki, ozdoby z �lco-
wanej wełny. 

Ponieważ spotkanie odbyło się 
w wielkanocnym klimacie, nie mo-
gło zabraknąć ozdób związanych 
z  niedzielnym świętem. Szcze-
gólnym powodzeniem cieszyły 

się pisanki. Zainteresowane panie 
miały okazję zgłębić tajniki mię-
dzy innymi bibułkarstwa. Mariola 
Rudnicka i Marzena Czachowska 
najpierw pokazały zrobione przez 
siebie bukiety kwiatów z bibuły 
oraz stroiki, a następnie cierpliwie 
wycinały, kleiły, wiązały i po kolei 
tłumaczyły wszystkim,  jak zrobić 
piękne róże i żonkile.  

Tematem przewodnim wtor-
kowego spotkania była Wielkanoc 
w tradycji i obyczajach ludowych. 
Zebrani w sali dobrzyńskiego 
„Żaka” wysłuchali także prelekcji 
na ten temat. 

 

Patrycja Wałęsa

Marzena Czachowska pokazuje paniom jak przygotować różyczki z krepy

Spotkanie było także okazją do wysłuchania wykładu na temat wielkanocnych 
tradycji ludowych

Mariola Rudnicka, instruktorka z Ośrodka Kultury Gminy Wielgie, prezentowała 
prace wykonane podczas zajęć rękodzieła artystycznego

- 8 kwietnia w Bydgoszczy od-

był się �nał konkursu „Energia 

kontrolowana”. Z satysfakcją przy-

jęliśmy informację o Twoim sukce-

sie. Jak Ty zapamiętasz ten dzień?

- Dla mnie 8 kwietnia to 
przede wszystkim trzeci etap kon-
kursu, do którego zakwali�kowało 
się tylko sześć osób. Otrzymaliśmy 
do rozwiązania problem ośrodka 
wczasowego z wysokim długiem 
i budynkami w złym stanie tech-
nicznym. Każdy z uczestników 
miał 2,5 godziny na przygoto-
wanie najefektywniejszych roz-
wiązań tego samego zagadnienia, 
a później 10 minut na publiczną 
prezentację w formie multime-
dialnej. Po prezentacji przez 5 mi-
nut członkowie jury zadawali nam 
dodatkowe pytania.

- Publiczność, jury, wyjątkowi 

goście i atmosfera konkursu – to  

wszystko wiąże się zapewne z duży-

mi emocjami. Który moment kon-

kursu wspominasz najmilej?

- Niewątpliwie najprzyjem-
niejszym momentem było ogło-
szenie wyników. Dowiedziałem 
się, że to ja zająłem pierwsze 
miejsce i z podniesionymi rękami 
mogłem wejść na scenę. To były 
niezapomniane chwile. W miłej 
atmosferze upłynął nam czwartek, 
czyli dzień integracyjny dla �na-
listów konkursu. Organizatorzy 
przygotowali dla nas zwiedzanie 
Bydgoszczy, grę w kręgle i inne 
niespodzianki. Piątek był dniem 
konkursowym i wówczas dopiero 
pojawił się dreszczyk emocji.

- Czym dla Ciebie jest wygrana 

w tak prestiżowym konkursie?

- Podsumowaniem wielolet-
niej pracy, przygotowań, zainte-
resowań. Informacje zbierałem 
na bieżąco, interesuję się energią 
odnawialną, nowymi technologia-
mi wpływającymi na nasze życie. 
Warto zaznaczyć, że ostatni, pu-
bliczny etap konkursu to już tyl-
ko zaprezentowanie umiejętności 
i zdobytej przez lata wiedzy. Tego-
roczna edycja konkursu odbywała 
się na terenie województwa kujaw-
sko–pomorskiego i miasta stołecz-
nego Warszawy. Eliminacje w for-
mie testów odbyły się 14 grudnia 
2010 roku w szkołach, wzięło 
w nich udział 978 uczniów z 57 
szkół. Pół�nał odbył się 26 stycz-
nia w Bydgoszczy i z naszego wo-
jewództwa zakwali�kowało się 70 
uczniów. Po sprawdzeniu testów 
pół�nałowych zająłem I miejsce 
wśród uczestników z  naszego re-
gionu, a mój szkolny kolega, Piotr 
Sipak, III. Cieszę się, że szkoła zde-
cydowała się przystąpić do tego 
konkursu, a pan dyrektor wspierał 
nas i motywował do końca.

- Wiedza i umiejętność jej wy-

korzystania to niewątpliwie naj-

ważniejszy aspekt z punktu widze-

nia laureata, ale warto pochwalić 

się także nagrodami. 

- Otrzymałem laptopa, za-
proszenie na międzynarodowe 
seminarium organizowane przez 
ambasadę Królestwa Danii i War-
mińsko–Mazurską Agencję Ener-
getyczną oraz indeks Uniwersytetu 
Kazimierza Wielkiego w Bydgosz-
czy, uprawniający do podjęcia stu-
diów na tej uczelni.  

- Jesteś uczniem drugiej klasy, 

a więc pewnie jeszcze za wcześnie 

na ostateczne deklaracje. Gdybyś 

miał dziś wybierać,  jaki byłby to 

kierunek studiów?  

- Życie pokaże czy wykorzy-
stam ten indeks. Na pewno jest to 
pewna gwarancja przyszłości, ale 
nie można osiąść na laurach. Trze-
ba zdać maturę i dokonać wyboru. 
Dotychczas w moich planach po-
jawiały się kierunki ekonomiczne, 
myślałem też o Politechnice War-
szawskiej.

- Kiedy odbędzie się semina-

rium międzynarodowe, w którym 

weźmiesz udział?

- 28 kwietnia w Olsztynie. Jest 
to seminarium organizowane w ra-
mach kampanii prowadzonej przez 
ambasadę Danii, współorganiza-
torem jest marszałek wojewódz-
twa warmińsko–mazurskiego oraz 
rektor UW-M w Olsztynie. Wśród 
panelistów podczas pierwszej sesji 
zatytułowanej „Zielone inwestycje 
w Europie” będzie Duński Uni-
wersytet Technologiczny i gmi-
na Viborg. W tej właśnie sesji, 
w punkcie „Projekty edukacyjne 
dla młodzieży Olsztyna”, zaplano-
wano moją prezentację. Gościem 
honorowym drugiej sesji, poświę-
conej efektywności energetycznej 
w mieście, będzie Duńska Agencja 
Energii pod auspicjami minister-
stwa ds. klimatu i energii.      

- Konkurs poprzedził dzień in-

tegracji, który dla Ciebie także oka-

zał się szczęśliwy…

- Organizatorzy zorgani-
zowali konkurs przy okazji gry 
w kręgle. Wygrałem w kategorii 
dla uczniów, a w kategorii dla na-
uczycieli najlepszy okazał się nasz 
opiekun Bartek Wojciechowski. 

- Rozumiem, że kręgle to Two-

ja mocna strona. Skąd te umiejęt-

ności?

- Być może to przeciwnicy byli 
słabi. A tak na poważnie, bardzo 
lubię grać w kręgle i robię to przy 
każdej okazji. Gram od wielu lat 
z rodziną, z tatą, który zaszczepił 
we mnie tę pasję, najczęściej pod-
czas rodzinnych wyjazdów. 

- Czy sport zajmuje ważne 

miejsce w Twoim życiu?

- Interesuję się piłką nożną, 
chętnie oglądam mecze, a także 
sam wolny czas wykorzystuję na 
grę w piłkę . Moje ulubione druży-
ny to Górnik Zabrze i Manchester 
United.

- Twoje zainteresowania to…

- Interesuję się muzyką lat 
80. i 70., historią Polski i techniką 
wojskową. Nade wszystko jednak, 
tak jak wspomniałem wcześniej, 
nowymi technologiami i ich wpły-
wem na nasze życie. Wygrana 
w konkursie to zapewne tylko je-
den z etapów w zbieraniu infor-
macji i pogłębianiu wiedzy z tego 
zakresu. 

Lidia Jagielska
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      Wielgie

Tu uczą tańczyć
Uwielbiają się kręcić i skakać, przybierając dziwne pozy – mowa o dzieciach, które z prawdzi-
wą pasją uczestniczyły w zajęciach tańca nowoczesnego w Ośrodku Kultury Gminy Wielgie. 

W nauce tańca biorą udział 
dzieci, które ukończyły 10 lat oraz 
młodzież gimnazjalna. Pod okiem 
instruktora tańca raz w tygodniu 
szkolą swoje umiejętności. Uczą 
się przede wszystkim układów 
choreogra�cznych i rozwijają ta-
neczną wyobraźnię. Początkowo 
zajęcia odbywały się w szkole, 
obecnie w sali ośrodka kultury, 
w remizie OSP Wielgie.  

Grupa w Wielgiem liczy 15 
osób, wspólnie ćwiczy już od roku. 
Dzięki zaangażowaniu się w zaję-
cia, widoczne są efekty pracy. Gru-
pa zaprezentowała się podczas im-
prezy gminnej z okazji Dnia Babci 
i Dziadka. Występ nagrodzono 
brawami.

W tańcu grupowym waż-
na jest umiejętność współpracy 

Grupa taneczna z Wielgiego podczas cotygodniowych zajęć

fo
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      Lipno

Dwójka doceniona
W latach 2008-2010 Szkoła Podsta-
wowa nr 2 brała udział w programie 

Socrates Comenius. Obecnie znalazła 
się w elitarnym gronie najlepszych 

projektów realizowanych w tych 
latach w 27 krajach członkowskich 

Unii Europejskiej. Program pomagał 
młodym ludziom w nabyciu podsta-
wowych umiejętności i kompetencji, 

niezbędnych dla rozwoju osobistego, 
przyszłego zatrudnienia i aktywnego 

obywatelstwa europejskiego. Przykłady 
dobrych praktyk stosowanych w ra-

mach programu w Szkole Podstawowej 
Nr 2 zostaną zamieszczone w publi-

kacjach wydawanych przez Narodową 
Agencję.

z grupą rówieśniczą. Dzieci uczą 
się budować więzi międzyludzkie, 
wzajemnie się wspierają, pomaga-
ją sobie i są też od siebie zależne. 
Taniec budzi wiele pozytywnych 
emocji. To regularna gimnastyka, 
która wzmacnia mięśnie, dodaje 
sił i wyrabia nawyk prawidłowej 
postawy.

      Gmina Lipno

Wygodna szkoła
Uczniowie  ze  Szkoły  Podstawowej  w  Jastrzębiu  uczą  się 
w wyremontowanej  i  rozbudowanej placówce. Rok szkol-
ny  2010  -2011  to  sprawdzian  dla  inwestycji  zakończonej 
w czerwcu ub. r. Zadowolenia nie kryją uczniowie, nauczy-
ciele i rodzice.

Budynek szkolny w Jastrzębiu 
zmienił swoje oblicze. I chociaż od 
zakończenia prac minęło już kilka 
miesięcy, dzieci chętnie wspomi-
nają pierwsze dni nauki w odno-
wionych wnętrzach.

- Najbardziej cieszymy się 
z nowej sali gimnastycznej, teraz 
jest wygodnie i bardzo ładnie – 
opowiada Patryk. – Wychowanie 
�zyczne to moje ulubione zajęcia.

Remont szkoły w Jastrzębiu 
to inwestycja gminy Lipno z wy-
korzystaniem do�nansowania 
ze środków zewnętrznych. Prace 
trwały około 2 lat, w istniejącym 
budynku przeprowadzony został 
generalny remont, począwszy od 
wymiany instalacji, zmiany ogrze-
wania z piecowego na centralne. 

Obiekt zyskał nowe drzwi i okna, 
w sali gimnastycznej wymienio-
no posadzkę, placówka zyskała 
pomieszczenie sanitarne z szatnią 
i prysznicami. Dzięki rozbudowie 
dotychczasowego obiektu, dzieci 
korzystają z sali do zajęć korekcyj-
nych, stołówki i kilku nowych sal 
lekcyjnych. Nowe oblicze ma rów-
nież pokój nauczycielski i gabinet 
dyrekcji, a cały obiekt zyskał na 
wyglądzie i funkcjonalności. 

- Szkoła powiększyła się, zo-
stało wybudowane bardzo po-
trzebne nowe zaplecze sanitarne, 
natomiast sama sala gimnastyczna 
przeszła kapitalny remont – opo-
wiada Irena Retlikowska, dyrektor 
SP w Jastrzębiu. 

Lidia Jagielska

      Wielgie

Stawiają na przedmioty ścisłe
Uczniowie podstawówki z Zadusznik podnosili swoje umiejętności, korzystając z dodatko-
wych zajęć dydaktycznych, finansowanych z środków unijnych.

W Szkole Podstawowej im. 
Mikołaja Kopernika w Zaduszni-
kach realizowany był projekt „Pod-
noszenie osiągnięć edukacyjnych 
szkół podstawowych województwa 
kujawsko-pomorskiego”. Ucznio-
wie brali udział w dodatkowych 
zajęciach dydaktyczno-wyrów-
nawczych z matematyki, przyrody 
i informatyki. Dodatkowo objęci 
zostali wsparciem psychologicz-
nym, uczestnicząc w warsztatach 
motywujących do nauki i poznając 
nowe techniki uczenia się. Projekt 
skierowany był do uczniów klasy 
szóstej, którzy w kwietniu przystą-

Sala gimnastyczna przeszła kapitalny remont

Ośrodek Kultury Gminy 
Wielgie w przyszłym miesiącu 
zorganizuje przegląd tańca, do 
którego zgłaszać się mogą wszel-
kie formacje taneczne, działające 
w powiecie lipnowskim. 

Patrycja Wałęsa

pili do egzaminu.
- Uczniowie uznali, że zaję-

cia prowadzone były ciekawie. 
Pozwalały na większą swobodę, 
samodzielność, aktywność, indy-
widualne podejście. Rozwijały za-
interesowania, umiejętności oraz 
wskazywały na różne sposoby 
rozwiązywania problemów. Ro-
dzice zaobserwowali, że ich dzieci 
chętniej przygotowują się do zajęć, 
przeprowadzają doświadczenia 
i poszukują informacji w różnych 
źródłach. Nauczyciele uważają, 
że dzięki udziałowi w programie 
uczniowie uzyskują lepsze oceny 

z przedmiotów objętych progra-
mem. Osiągnęli też lepsze wyniki 
ze sprawdzianu próbnego w po-
równaniu z ubiegłym rokiem – 
mówi dyrektor szkoły Zo�a Kacz-
marska.

Plusem i sukcesem projek-
tu jest większe zainteresowanie 
dziewcząt przedmiotami ścisłymi. 
Ich koledzy stali się z kolei bar-
dziej systematyczni w przygoto-
waniu do zajęć oraz zaangażowali 
się w życie klasy i szkoły. 

Patrycja Wałęsa

Kamil, Patryk, Bartek i Kamil są zachwyceni wyremontowaną salą 

Dzieciaki cieszą się, że mogą ćwiczyć w lepszych warunkach
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     Kikół

Gmina przy wspólnym stole
W miniony wtorek w hali sportowej przy Szkole Podstawowej w Kikole odbyło się spotkanie 
wielkanocne dla mieszkańców gminy Kikół. W uroczystości udział wzięło dwustu gości.

Spotkanie to wspólna ini-
cjatywa kikolskiego urzędu, sta-
rostwa powiatowego, Gminnej 
Komisji Rozwiązywania Proble-
mów Alkoholowych i parafii św. 
Wojciecha. Uczestniczyli w nim, 
oprócz mieszkańców, także rad-

W spotkaniu wzięli też udział seniorzy

     Dobrzyń nad Wisłą

Wielkanoc w szkole
Tradycją Szkoły Podstawowej w Dobrzyniu nad Wisłą  już od wielu  lat  jest  poznawanie 
dziedzictwa kulturowego regionu. Uczniowie zgłębili również tradycje związane z nadcho-
dzącymi Świętami Wielkanocnymi.

W Wielkim Tygodniu odbył 
się w szkole apel, podczas którego 
zaprezentowano tradycje i zwy-
czaje wielkanocne. Uzupełnieniem 
czytanych wierszy i ciekawych in-
formacji o świętach, pisankach, 
dyngusie i  potrawach wielka-

nocnych były fragmenty utworów 
świątecznych.

Podsumowano też szkolny 
konkurs na ozdobę wielkanocną. 
Pierwsze miejsce w kategorii klas 
starszych  zdobyła Natalia Wiliń-
ska, która wykonała stroik. W ka-

tegorii klas młodszych najładniej-
szą palemkę zrobiła Dominika 
Kubik. Wyróżnionym uczniom 
wręczono nagrody. Konkursowe 
prace zostały wyeksponowane 
w holu szkoły. 

Patrycja Wałęsa

Młodzi aktorzy ze szkoły podstawowej w Dobrzyniu nad Wisłą przypomnieli rówieśnikom tradycje i obrzędy wielkanocne

ni i sołtysi, samorządowcy oraz 
przedstawiciele duchowieństwa 
z całej gminy.

Po życzeniach, ksiądz Marek 
Mrówczyński wspólnie z gość-
mi odmówił modlitwę, po któ-
rej poświęcił znajdujące się na 

udekorowanych stołach potra-
wy. Podczas posiłku czas umilił 
uczestnikom występ artystyczny 
scholi parafialnej, która zapre-
zentowała kilka pieśni religij-
nych. 

(aba)

MAJÓWKA 2011

LIPNO

29 kwietnia, godz. 18.00, kino Nawojka – otwarcie wystawy 

poświęconej Janowi Pawłowi II.
 30 kwietnia, godz. 10.00, kino Nawojka – bajkowy poranek 

dla dzieci, wstęp wolny
2 maja, godz. 10.00, kino Nawojka – bajkowy poranek dla 

dzieci – wstęp wolny
2 maja, godz. 14.00, dziedziniec MCK – konkurs na bajkową 

postać, zabawa w naśladowanie dźwięków natury
2 maja, godz. 18.30, dziedziniec MCK – koncert przy ognisku 

Henryka Kaźmierczaka „Hak”(polski poeta, kompozytor, podróż-

nik, śpiewa piosenki autorskie z akompaniamentem akordeonu)
3 maja, godz. 10.00 – kościół pod wezwaniem WNMP w Lipnie 

– msza św. za ojczyznę, przemarsz pod pomnik w Parku Miejskim 
i złożenie kwiatów

3 maja, godz. 11.30 – uroczystości przed pomnikiem w parku, 
po nich konkurs łuczniczy (muszla koncertowa)

GMINA LIPNO

3 maja, godz. 10.00 - kościół pod wezwaniem WNMP w Lip-

nie – msza za ojczyznę, przemarsz do Parku Miejskiego i złożenie 
kwiatów przed pomnikiem

KIKÓŁ

3 maja, godz. 9.00 – msza św. za ojczyznę w kościele para昀椀al-
nym, przemarsz i złożenie kwiatów pod pomnikiem

WIELGIE

3 maja – godz. 10.30 – zbiórka przed urzędem gminy, pół go-

dzi ny później msza święta w kościele para昀椀alnym, po niej złoże-

nie wieńców przed pomnikiem
3 maja, godz. 12.30 – plac przed remizą strażacką - uroczysty 

apel - raport dowódcy uroczystości i podniesienie 昀氀agi państwo-

wej, wręczenie sztandaru, odsłonięcie i poświęcenie 昀椀gury św. Flo-

riana, wręczenie odznaczeń, przemówienia gości, na zakończenie 
występ gminnej orkiestry dętej

DOBRZYŃ NAD WISŁĄ

3 maja, godz. 9.30 - strażnica OSP w Dobrzyniu nad Wisłą – 
zbiórka, kwadrans później złożenie kwiatów na grobie ks. Leonar-
da Lipki - założyciela OSP w Dobrzyniu nad Wisłą, godz. 10.00 
- msza św. w intencji Ojczyzny i strażaków, następnie złożenie 
kwiatów pod pomnikiem 900-lecia i koncert w wykonaniu orkie-

stry dętej
9 maja, godz. 12.00 – Łagiewniki - uroczystości przy pomniku 

upamiętniającym pomordowanych
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     Lipno

Tak świętowaliśmy

Justyna i Laura od zawsze chodziły ze święconką w Wielką Sobotę Trener Mienia Lipno Marcin Bartczak z córką Martą

Martyna Znaniecka i Milena Wiśniewska Ewa i Cezary Makowscy wraz z córką Mileną

Zmiana warty strażakówKsiądz wikariusz Rafał Zieliński podczas święcenia pokarmów

Z tradycyjną święconką przyszli do kościoła i starsi, i młodsi

Za ubranie grobu odpowiedzialny był ksiądz wikariusz Łukasz Grabiasz oraz Lidia 
Impert, Adam Kłonowski i Marcin Jaworski
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      Lipno

Przedszkolaki
walczyły na scenie
W miniony wtorek po raz kolejny w kinie Nawojka odbył się coroczny Przegląd Twórczości 
Artystycznej Przedszkolaków pod hasłem „Dzieciaki Przedszkolaki 2011”.

      Powiat

Zawiedziona nadzieja

niepełnosprawnych
Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie w tym roku otrzy-
mało  jeszcze  mniej  środków  z  PFRON  –u.  –Wniosków 
jest bardzo dużo i niektóre będą rozpatrzone negatywnie 
– wyjaśnia starosta lipnowski. 

Do konkursu zgłosiło się je-
denaście przedszkoli (w kategorii 
teatr) oraz sześć zespołów (w ka-
tegorii muzyka). W sumie w prze-
glądzie wzięło 226 dzieci z przed-
szkoli powiatu lipnowskiego. 

Trzecie miejsce zajęło Przed-
szkole w Kikole, na drugim miej-

scu uplasowały się przedszkolaki 
z Chrostkowa. Jednak pierwsze 
miejsce zostało w Lipnie. Otrzy-
mało je Przedszkole Miejskie nr 2.

Grand Prix i nagrodę Burmi-
strza Lipna zdobyło Przedszkole 
Nr 1 w Lipne.

Jury przyznało również wy-

różnienia za szczególne wrażenia 
artystyczne. Otrzymali je: Mateusz 
Jagas, Julia Wiśniewska, Wikto-
ria Serwach, Luiza Łukaszewska, 
Patrycja Siedlecka, Klaudia Stań-
czyk. 

(MaJ)

Wszyscy nagrodzeni w przeglądzie „Dzieciaki przedszkolaki”

Młodzi aktorzy w „Nawojce”Na scenie pojawili się nawet Beatlesi

Dzieci z Przedszkola Miejskiego nr 4 oprowadzili widzów po Polsce

fo
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Powiatowe Centra Pomocy 
Rodzinie realizują ustawowe za-
dania powiatu w zakresie wspie-
rania osób niepełnosprawnych 
i rozwiązywania ich potrzeb. 
Podejmują działania zmierzające 
do ograniczania skutków niepeł-
nosprawności, opracowują po-
wiatowe programy dotyczące re-
habilitacji i przestrzegania praw 
osób dotkniętych kalectwem, 
uczestniczą w dofinansowywa-
niu warsztatów terapii zajęcio-
wej. 

Najbardziej odczuwalna rola 
PCPR to niewątpliwie jednak 
dofinansowywanie uczestnictwa 
osób niepełnosprawnych i ich 
opiekunów w turnusach rehabili-
tacyjnych, zaopatrzenie w sprzęt 
rehabilitacyjny, przedmioty or-
topedyczne i środki pomocnicze 
oraz likwidacja barier architek-
tonicznych, w komunikowaniu 
się i technicznych, w związku 
z indywidualnymi potrzebami 
chorych. I to ten aspekt działal-
ności lipnowskiego PCPR–u bu-
dzi niepokój i zdenerwowanie 
niepełnosprawnych mieszkań-
ców powiatu oczekujących na 
pomoc. 

O trudnej sytuacji niepeł-
nosprawnych informowaliśmy 
w grudniu ub. r. 

Starosta Krzysztof Baranow-
ski wyjaśniał wtedy, że za trudną 
sytuację odpowiedzialna jest zbyt 
mała kwota środków otrzymywa-
nych na tego typu zadania w 2010 
roku i zapewniał o pozytywnym 
przebiegu rozmów na ten temat 
z Andrzejem Sochajem, wice-
prezesem PFRON–u odpowie-
dzialnym za sprawy finansowe. 
Do powiatu lipnowskiego miało 
wpłynąć w 2011 roku więcej pie-
niędzy, co pozwoliłoby na moż-
liwość pozytywnego obsłużenia 
większej liczby potrzebujących. 

- Podczas gdy w 2010 roku 
powiat otrzymał z Państwowe-
go Funduszu Rehabilitacji Osób 
Niepełnosprawnych 796 tysięcy 
663 złote (pieniądze te musiały 
być podzielone między Warsz-
taty Terapii Zajęciowej, na któ-
re przeznaczono 369 tysięcy, 
dofinansowanie zakupu sprzętu 
ortopedycznego i materiałów 
pomocniczych, co pochłonęło 
ponad 90 tysięcy a likwidację ba-
rier architektonicznych - 107 ty-
sięcy zł), to w 2011 roku będzie 
to kwota ponad 1 mln zł, czyli 
o co najmniej 200 tysięcy więcej 

– zapewniał starosta Baranowski.  
- Wnioski będą przyjmowane do-
piero od 1 marca, a więc wtedy, 
gdy lipnowski PCPR będzie dys-
ponował szczegółową informacją 
na temat aktualnych możliwości 
finansowych jednostki.

Na realizację optymistycz-
nych planów i większe środki 
finansowe, a co za tym idzie 
szansę na likwidację barier ar-
chitektonicznych, budowę pod-
jazdów dla osób poruszających 
się na wózkach inwalidzkich, 
przebudowę łazienki, montaż 
specjalnych poręczy czy likwi-
dację progów czekali z niepoko-
jem przede wszystkim niepeł-
nosprawni. Trudno pogodzić się 
z odmową pomocy osobom i tak 
już pokrzywdzonym przez los.

Tymczasem nadzieje na 
zwiększenie środków nie spraw-
dziły się i do budżetu wpłynęło 
w tym roku jeszcze mniej pienię-
dzy z PFRON–u.

- Otrzymaliśmy 724 tysią-
ce, jest to mniej niż w ubiegłym 
roku, kiedy było 800 tysięcy – 
poinformował   podczas ósmej 
sesji Rady Powiatu Krzysztof 
Baranowski. – Wniosków jest 
bardzo dużo i niektóre na pewno 
będą rozpatrzone negatywnie, 
musimy tę biedę sprawiedliwie 
podzielić.

Powiat jest zobowiązany 
przeznaczyć 400 tysięcy z przy-
znanej przez PFRON kwoty na 
funkcjonowanie Warsztatów Te-
rapii Zajęciowej, do rozdyspo-
nowania w powiecie lipnowskim 
na cały rok pozostaje więc 300 
tysięcy złotych. 

- Nie wyobrażam sobie, że 
może być jeszcze mniej pienię-
dzy niż w latach ubiegłych, kie-
dy z powodu braku środków nie 
przyjmowano już nawet wnio-
sków, nie wspominając o ich po-
zytywnym rozpatrzeniu – żali się 
Czytelnik.

Starosta ma wciąż nadzieję, 
że to nie jedyne pieniądze prze-
kazane przez PFRON w tym 
roku.

- Rozmawiałem z panem So-
chajem, stwierdził on, że to nie 
jest ostateczna decyzja, ponie-
waż wystąpili o uruchomienie 
dodatkowych środków – infor-
muje Krzysztof Baranowski. – 
Jeśli do nas wpłyną dodatkowe 
pieniądze, to natychmiast będą 
uruchomione.  

 Lidia Jagielska
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      Nawożenie

Brzydko pachnący, ale skuteczny
Utrwaloną przez lata opinię, że obornik najlepiej wywozić na pola i przyorywać jesienią, 
można śmiało odłożyć do lamusa. Ta tradycyjna metoda oznacza duże straty azotu i szko-
dy dla środowiska.

Wartość nawozowa oborni-
ka jest ogromna. Ten najlepszy 
znany nawóz organiczny zawiera 
azot i inne potrzebne roślinom 
makro- i mikroelementy. Obor-
nik to także źródło próchnicy,  
poprawiającej jakość gleb. W tra-
dycyjnym pojmowaniu, obornik 
przyorany jesienią w okresie zimy 
leży w glebie, a procesy rozkła-
du i nitry�kacji rozpoczynają się 
wiosną w okresie siewu i wzro-
stu roślin. Tyle teoria. Była ona 
prawdziwa w latach, kiedy mie-
liśmy mroźne i śnieżne zimy, za-
czynające się w połowie listopada 
i trwające do końca marca. Kli-

     ODR

Wystawcy kuszą
8 maja w Minikowie odbędą się targi „Lato na wsi”. Impreza 
organizowana przez Kujawsko Pomorski Ośrodek Doradztwa 
Rolniczego w ubiegłym roku ściągnęła 200 wystawców i 20 
tys. zwiedzających.

Coś dla siebie podczas targów 
powinni znaleźć przedstawicie-
le wszystkich branż rolniczych. 
Ogrodników zainteresują z pew-
nością wystawy roślin ozdobnych, 
drzewek i krzewów owocowych. 
Dla miłośników sprzętu rolni-
czego przygotowano ekspozycje 
samochodów, quadów, traktorów 
itd. Zaplanowano również wysta-
wę pszczelarską, agroturystyczną 
i twórczości ludowej. 

Osobną kategorią będą pokazy 
konne - skoków oraz ujeżdżania. 

Drugą imprezą organizo-
waną przed ODR będą Dni Pola 
w Grubnie koło Chełmna, które 
odbędą się 18 i 19 czerwca. Spe-
cy�ką tej imprezy jest kolekcja 
odmian roślin uprawnych w trak-
cie wegetacji oraz gatunków ro-
ślin energetycznych. Na poletkach 
odmianowych prezentowane są 
nowoczesne technologie uprawy 
i różnorodne programy ochrony 
roślin.  

(pw)

Tak na targach „Lato na wsi” było w ubiegłym roku

mat jednak się zmienił. Obornik 
przyorany jesienią zalega w glebie 
w temperaturze powyżej zera, bo 
mrozy mamy może nawet i sil-
ne, ale krótkotrwałe – kilku- lub 
kilkunastodniowe. W tej sytu-
acji w oborniku przez większą 
część zimy zachodzą procesy 
rozkładu i uwalniania azotu oraz 
innych składników, które - nie-
wykorzystane przez rośliny - są 
bezpowrotnie tracone. Uwolnio-
ne z rozkładającej się masy or-
ganicznej związki azotu, potasu 
i innych pierwiastków spływają 
z wodami roztopowymi do cie-
ków wodnych, zanieczyszczając 

środowisko. Dużą część skład-
ników pokarmowych przenika 
wraz z wodą w głąb gleby, poza 
strefę dostępności korzeni, a azot 
w formie amoniaku ulatuje do 
atmosfery. Resztki, które zostają 
w glebie stanowią zaledwie część 
tego, co po przyoraniu jesienią 
miało służyć wiosennemu wzro-
stowi roślin.

Pamiętajmy przy tym, że na-
wozów naturalnych nie można 
stosować w odległości mniejszej 
niż 20 m od stref ochronnych źró-
deł i ujęć wody oraz brzegów rzek 
i zbiorników.

(pw)
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OGŁOSZENIA DROBNE
Sprzedam Kurczęta ras nieśnych, 
jednodniowe i odchowane, Ê
tel. 501 057 385.

Sprzedam nieruchomość 120/1400m2 
wszyst. media, ogr. utw., Ê
tel. 502 235 822.

Sprzedam mieszkanie 31m2 w Lipnie, 
cena 5500 zł, tel. 512 286 407.

Sprzedam działkę budowlaną o pow. 
1860m, Tłuchowo, tel. 693 221 828.

Certyfikat energetyczny budynków, Ê
tel. 666 035 507.

Sprzedam drzewka - orzech włoski, 
atrakcyjna cena 5zł/szt., Ê
tel. 604 777 406.

Działyń (gmina Zbójno) – część domu 
w centrum wsi sprzedam, Ê
tel. 696 638 707.

Sprzedam sztachety olszowe, Ê
tel. 606 273 864.

Sprzedam mieszkanie 54m2 w Lipnie, 
tel. 784 016 229.

Sprzedam  Renault SCENIC rok 
98 1,6 B. 122000 km, kol. bordo 
tel.698440028

OFERTY PRACY 

POWIATOWY URZĄD PRACY LIPNO
1.Inżynier budownictwa; Eurodom J. Dąbkowski, Tłuchówek 44,  
tel. 601 222 455
2.Fryzjer; Usługi Fryzjerskie T. Lewandowski, Włocławek ul. 
Spacerowa 8, tel. 501 078 538
3.Szwaczki; Impet Textil, Włocławek ul. Barska 6, tel. 54 234 
00 46
4.Sprzedawca; FHUP Kamil Kandelszajn, Wola 68 (gmina Ki-
kół), tel. 507 475 306
5.Przedstawiciel handlowy; PPHU Agromlecz, Lipno ul. 3 Maja 
32, tel. 54 288 63 30
6.Kierowca samochodu ciężarowego; FW „Hermes” W. Ćwikliń-
ski, Lipno ul.Sierakowskiego 10c, tel. 603 372 589
7.Robotnik budowlany, ślusarz-monter, spawacz MIG MAG, 
spawacz łukiem elektrycznym; PPHU SPAWiBUD Z. Kłos, Ostro-
wite 195/18 (gmina Brzuze), tel. 604 553 852
8.Kierownik robót budowlanych; Dom-Plast Producent Stolarki 
Budowlanej K.Dąbrowski, Golub-Dobrzyń ul. Słuchajska 4,   tel. 
600 810 710
9.Kierowca samochodu ciężarowego (prawo jazdy kat.C i E - de-
legacja); Prywatna Firma Transportowa, Lipno ul. Górna 35,  tel. 
603 778 324
10.Murarz, cieśla-zbrojarz (praca w delegacji); Zakład Ogólno-
budowlany, Lipno ul. Lipowa 1, tel. 54 287 46 08
11.Sprzedawca – konsultant (praca w Lipnie); PHU Phone-
Komp Aleksandrów Kuj., tel. 54 282 61 80, e-mail: praca@pho-
ne-komp.pl
12.Pracownik fizyczny (praca w delegacji); GW WIND s.c., Fa-
bianki 76, tel. 509 779 629

OFERTY PRACY W SIECI EURES
Austria: ślusarz budowlany, ślusarz, spawacz, mechanik maszyn 
budowlanych, mechanik pojazdów samochodowych, operator 
maszyn CNC, spawacz, ślusarz konstrukcji stalowych
Belgia: tajemniczy klient (praca w Polsce)
Cypr: technik instalacji wind, technik naprawy wind
Czechy: doradca klienta, menadżer – negocjator, technik kon-
troli jakości, pracownik badawczy/specjalista procesów mem-
branowych, menadżer sprzedaży, operator CNC
Dania: animator rozrywki, manager rozrywki, animator dziecię-
cy, animator sportowy, instruktor zumby (praca w Grecji i na 
Cyprze), lekarz – różne specjalizacje (WorkinDenmark South) 
Hiszpania: szklarz, animator kultury
Holandia: pracownik produkcyjny 
Irlandia: osoba do badań terenowych (praca w Polsce), wykra-
wacz
Niemcy: dekarz, mechanik samochodowy (malarz, lakiernik), 
pielęgniarz/pielęgniarka geriatryczna, pielęgniarka/pielęgniarz
Norwegia: młodszy fryzjer, fryzjer, starszy fryzjer, mechanik sil-
ników łodzi motorowych
Słowacja: inżynier procesu, szwaczka
Słowenia: instalator systemów rurociągów, spawacz CO2, spa-
wacz, kelner
Wielka Brytania: pielęgniarka / pielęgniarz, rzeźnik – wykrawacz, 
ubojowy, szwaczka/szwacz, rzeźnik – wykrawacz – trybowacz, 
szwaczka/szwacz, rzeźnik wykrawacz (firma: ST Merryn Foods 
Ltd) 

Powiatowy 

Urząd Pracy 

w Lipnie 

87-600 Lipno

ul. Okrzei 7

tel/fax (54) 288 67 49

 (54) 288 67 50

R E K L A M AR E K L A M A

R E K L A M A

R E K L A M A

NAPRAWDĘ WARTO...

OBEJRZEĆ... dramat historyczny „Mała Matura 1947”. To ciepła 
i pełna humoru opowieść o dojrzewaniu w pierwszych burzliwych la-
tach powojennej Polski. Film w reżyserii Janusza Majewskiego (m. in. 
„Zaklęte rewiry”, „C.K. Dezerterzy”) z udziałem wybitnych aktorów 
(Marek Kondrat, Olgierd Łukaszewicz, Marian Opania, Wiktor Zbo-
rowski, Artur Żmijewski, Wojciech Pszoniak) i utalentowanych de-
biutantów (Adam Wróblewski, Dawid Kot, Mikołaj Jodliński, Adam 
Zduńczyk). Podobnie jak w „Stowarzyszeniu umarłych poetów”, Pe-
tera Weira zaglądamy do szkolnej klasy, by razem z bohaterami prze-
żywać walkę, jaką toczy w nich biologia i polityka, natura i obyczaje, 
potrzeba wolności i opresyjny system. Zanim główny bohater i jego 
rówieśnicy przystąpią do tytułowej małej matury, egzaminu kończą-
cego naukę w gimnazjum, zostaną poddani sprawdzianowi z dojrza-
łości życiowej, który przyjdzie im zdać w niełatwych, powojennych 
czasach. Wspaniała lekcja dojrzewania i lekcja historii, utrwalone na 
taśmie �lmowej.

www.cinema-city.pl

PRZECZYTAĆ... książkę Francisa Scotta Fitzgeralda „Piękni 
i przeklęci”. Ameryka, początek dwudziestego stulecia. Tytułowi 
„piękni i przeklęci” – Anthony i Gloria – to beztroscy, młodzi ko-
chankowie z wyższych sfer, których wspólne życie utkane jest na-
przemiennie z dni zabaw oraz dni melancholii. Ten niezmienny rytm 
wyznaczają także ich dwie obsesje – pieniądze i alkohol, które z cza-
sem przemienią ich życie w koszmar miłości oraz nienawiści, nało-
gu i choroby umysłowej. W głównych postaciach odbijają się niczym 
w lustrze osoby Francisa i Zeldy Fitzgeraldów; powieść przesycona 
wątkami autobiogra�cznymi, stała się zapowiedzią ich późniejszych, 
dramatycznych losów.

„Piękni i przeklęci” to klasyka literatury amerykańskiej, jedno 
z największych osiągnięć literackich Fitzgeralda.

Francis Scott Fitzgerald (1896-1940) – przedwcześnie zmar-
ły, wybitny pisarz amerykański; rozpoczynał drogę twórczą razem 
z Hemingwayem i Faulknerem. W większym stopniu niż jego wielcy 
rówieśnicy, stał się piewcą amerykańskiego „straconego pokolenia” – 
generacji, której start życiowy przypadł na lata pierwszej wojny świa-
towej. Autor m.in. takich powieści jak „Wielki Gatsby”, „Czuła jest 
noc”, a także opowiadań oraz scenariuszy �lmowych.

www.wydawnictwoliterackie.pl

POSŁUCHAĆ... płyty „DaDa”. To zupełnie nowa propozycja ze-
społu Blue Café - bardzo nowocześnie brzmiący materiał. „Płyta 
Dada to głównie utwory dynamiczne - mówi Paweł Rurak-Sokal, - 
przy których  nie możesz siedzieć, musisz wstać i poddać się muzyce 
(uśmiech), a energetyczny wokal Dominiki wprowadzi Cię w różne 
zakamarki Twoich emocji - jednym słowem to Nowe Blue Café i to 
nie tylko w wydaniu muzycznym. Nowa płyta to również nowy wize-
runek zespołu”. Na płycie znalazło się znacznie więcej polskich tek-
stów niż na poprzednich albumach, są bardzo różnorodne, poruszają 
wiele tematów. Teksty są autorstwa Dominiki Gawędy oraz Anny Sa-
ranieckiej. 

www.empik.com
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informator
Pogotowie ratunkowe
numer alarmowy 999
Lipno, ul. Nieszawska 6
tel. 54 288 02 99

Szpital Powiatowy
ul. Nieszawska 6
87-600 Lipno
tel. 54 288 02 00

Straż Pożarna
numer alarmowy 998
lub 112 Z telefonów kom.

Komenda Powiatowa
Państwowej Straty Pożarnej
ul. Sportowa 16
87-600 Lipno
tel. 54 288 65 60

Policja
numer alarmowy 997
lub 112 Z telefon6w kom.

Komenda Powiatowa Policji
87-600 Lipno
ul. Kościuszki 22
tel. 54 231 86 00

Pogotowie energetyczne 991
Pogotowie gazowe 992
Pogotowie ciepłownicze 993
Pogotowie wodno-kanalizacyjne 994

Administracja

Urząd Miejski w Lipnie
ul. Dekerta8
87-600 Lipno
tel. (054) 288 42 11

Urząd Miejski w Dobrzyniu n/Wisłą
87-610 Dobrzyń n/Wisłą
ul. Szkolna 4a
tel. 54 253 05 00

Urząd Miejski w Skępem
ul. Kościelna 2
87-630 Skępe
tel. 54 287 85 02

Starostwo Powiatowe w Lipnie
uI. Sierakowskiego 10 B
87-600 Lipno
tel. 54 2872039

Agencja Restrukturyzacji
i Modernizacji Rolnictwa
87-630 Skępe
ul. Wymyslińska 2
tel. 54 287 84 00 lub 54 287 76 73

Urząd Skarbowy
87-600 Lipno
uI. Staszica 4
tel. 54 2872832

Powiatowy Urząd Pracy w Lipnie
87-600 Lipno
ul. Okrzei 7
tel. 54 288 6750

Urząd Gminy Lipno
ul. Mickiewicza 29
87-600 Lipno
tel. 54 287 25 19

Urząd Gminy Chrostkowo
87-602 Chrostkowo
tel. 54 287 00 39

Urząd Gminy Bobrowniki
ul. Nieszawska 10
87-617 Bobrowniki
tel. 54 251 4904

Urząd Gminy Kikół
87-620 Kikół
tel. 54 2894670

Urząd Gminy Tłuchowo
87-605 Tłuchowo
tel. 54 2876260

Urząd Gminy Wielgie
87-603 Wielgie
ul. Starowiejska 8
tel. 54 289 73 80

Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej
uI. Włocławska 16 a
87-600 Lipno
tel. 54 287 23 24

Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie
ul. Mickiewicza 58
87-600 Lipno
tel. 54 288 66 46

Zarząd Dróg Powiatowych w Lipnie
87-600 Lipno
uI. Wojska Polskiego 8
tel. 54 287 20 46

PKS
Dworzec Autobusowy Lipno
87-600 Lipno
uI. 22 Stycznia 2
tel. 54 287 22 58

wróżka Adelajda 

Wodnik (21.01.-19.02.)
W nadchodzących 
dniach będziesz miał 
dużo pracy i znaj-

dziesz się pod silną presją. Poradzisz sobie 
z każdą sytuacją, ale musisz skoncentrować 
się na swoich celach i patrzeć na sprawy 
z właściwej perspektywy. Jeśli na światło 
dzienne wyjdą poważne usterki jakiegoś 
przedsięwzięcia lub wady czyjegoś charak-
teru, nie bagatelizuj ich, ani tym bardziej nie 
ignoruj.

Ryby (20.02.-20.03.)
Jeśli marzysz o zrobieniu 
wielkiej kariery lub przepro-
wadzeniu ważnych zmian 
w domu, zainteresuj się tema-
tem właśnie teraz. Wydarzenia 

najbliższych dni wydobędą na światło dzien-
ne głęboko skrywane problemy. Bez wzglę-
du na to czy rozwój sytuacji ucieszy Cię, czy 
też zmartwi, możesz być pewna, że zanosi 
się na nowy początek. Nie machaj czerwoną 
flagą przed nosem wściekłego byka!

Baran (21.03.-21.04.)
Rozwój czy ograniczenie 
– oto dwie strony monety, 
którą planety zagrają z Tobą 
w orła czy reszkę. W nad-
chodzących dniach szybko 

zorientujesz się, co wypadło. Z jednej stro-
ny wydarzenia pozwolą Ci zrobić postępy, Ê
z drugiej zaś uszczuplą zapasy czasu i ener-
gii. Być może na własnej skórze przekonasz 
się, jak bardzo pomocni albo... kłopotliwi 
portafią być ludzie.

Bliźnięta (22.05.-22.06.)
Możesz uskarżać się na nad-
miar wrażeń. Uważaj więc, 
żebyś nie wziął na siebie 
więcej niż zdołasz unieść. 
Obecne zdarzenia będą mia-

ły dalekosiężne skutki. Zanim zdecydujesz się 
wkroczyć na obce terytorium, rozważ wszyst-
kie za i przeciw. Niektóre z nadchodzących 
zdarzeń mogą być sprowokowane przez ludzi 
przybywających z daleka albo przez sytuacje 
łączące się z dalekimi stronami.

Rak (22.06.-22.07.)
To czas zmian i rosnącej 
niepewności, której przyczy-
ną będą finanse lub związki 
z ludźmi. Choć okaże się to 
frustrujące, nie pozostanie 

Ci nic innego, jak siąść i czekać, aż inni 
wykonają jakiś ruch. Wystarczy jednak, że 
ktoś wreszcie podejmie konkretną decyzję 
i jak za dotknięciem czarodziejskiej różdżki 
pojawią się alternatywy. Czas zabrać się za 
porządki w życiu.

Lew (23.07.-23.08.)
Obecne układy planet speł-
nią rolę przysłowiowej 
beczki prochu, którą można 
wykorzystać do skrajnie od-
miennych celów. Będziesz 

więc mógł usunąć przeszkodę lub zrujnować 
nawet najbardziej stabilną budowlę. Jeśli 
spełni się optymistyczny wariant, zdołasz 
uwolnić się od rzeczy i osób, które utrudnia-
ły realizację Twoich ambicji. 

Waga (23.09.-22.10.)
Najważniejsze wy-
darzenia będą ściśle 
związane z finansami, 

możesz więc spodziewać się albo dużych 
zysków, albo niemałych strat, których przy-
czyną będą Twoje własne błędy. Dla wielu 
osób pierwsza połowa tygodnia będzie cza-
sem zbierania plonów. Właśnie teraz masz 
szansę ujrzeć rezultaty wielomiesięcznej 
ciężkiej pracy i żmudnych przygotowań.

Skorpion (24.10.-22.11.)
Poczujesz, że odzyskałeś 
kontrolę nad sytuacją. Do-
póki nie zorientujesz się, na 
czym naprawdę stoisz, bądź 
głuchy na plotki i lekceważ 

wszelkie niesprawdzone informacje. Fakty, 
które w najbliższych dniach ujrzą światło 
dzienne, wpłyną na zmianę Twojego stylu 
życia. Proces transformacji, który w osta-
tecznym rozrachunku będzie bardzo korzyst-
ny, obudzi w Tobie lęk i niepokój.

Strzelec (23.11.-21.12.)
Jeśli rozważasz sprzedaż lub 
kupno jakiejś nieruchomo-
ści, postaraj się przeprowa-
dzić transakcję właśnie teraz, 

kiedy finanse cieszą się przychylnością 
gwiazd. Nie tylko pieniądze będą ważne Ê
w nadchodzących dniach: wszelkie inwe-
stycje, również emocjonalne i intelektualne, 
przyniosą spory zysk. Jeśli więc pójdziesz za 
głosem serca i zaufasz partnerowi, zyskasz 
szczęście i emocjonalne bezpieczeństwo.

HUMOR
Trzech ludzi leciało balonem, ale stracili 
orientację i postanowili dowiedzieć się, 
gdzie się znajdują. Obniżyli lot i widząc na 
dole człowieka zapytali:
- Czy może nam pan powiedzieć, gdzie 
jesteśmy?
- W balonie - odpowiedział człowiek na 
ziemi.
- Pan zapewne jest matematykiem.
- A po czym to wnioskujecie?
- Podał pan odpowiedź prawdziwą, precy-
zyjną i zupełnie bezużyteczną.
- A panowie zapewne są inżynierami.
- A skąd taki wniosek?
- Po pierwsze: nie macie pojęcia, gdzie 
jesteście i jak się tam znaleźliście, po dru-
gie: prosicie o pomoc matematyka, a po 
uzyskaniu odpowiedzi dalej nic nie wiecie 
i winicie za to matematyka.

Horoskop 28 kwietnia – 4 maja
Koziorożec (22.12.-20.01.)

Nadchodzi czas rozrachun-
ków, co nie będzie łatwe, 
jednak nowe oblicze sy-
tuacji lub trafnie podjęta 
decyzja zapewnią Ci lepszą 

przyszłość. Doprowadź do końca prace nad 
jakimś projektem lub pożegnaj się z ludźmi 
bądź z instytucjami, które dotąd zajmowały 
ważne miejsce w Twoim życiu. Nie żałuj prze-
szłości i nie wzdychaj do tego, co było, a nie 
jest. Skup się na budowaniu przyszłości.

Byk (21.04.-21.05.)
Jeśli od pewnego czasu 
pielęgnujesz w myślach 
jakiś projekt, już niebawem 
będziesz mógł odetchnąć Ê
z ulgą. Pierwsza połowa 

tygodnia raczej nie będzie beztroskim okre-
sem, jednak to, co wyniknie z tych pertur-
bacji w ostatecznym rozrachunku wyjdzie 
Ci tylko na dobre. Do ludzi oraz delikatnych 
spraw podchodź... delikatnie, nie tracąc jed-
nak przy tym z oczu własnych celów.

Panna (24.08.-23.09.)
Wielokrotnie zdawałaś eg-
zamin z optymizmu i prze-
strzegania zasad fair play. 
Tak więc to, co przydarzy 
Ci się w tych dniach, będzie 

kolejnym, tym razem finałowym, rozdzia-
łem długiej historii, w której były zarówno 
spektakularne zwroty, jak i bolesne upad-
ki. Wszystko, co Cię spotka, będzie ważne Ê
i znaczące. W pewnym sensie będziesz wę-
drowcem, który nie zna celu podróży.
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dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Piątek 29.04.2011
dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Sobota 30.04.2011

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Niedziela 1.05.2011

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00

9/14/16
10/16/19

12/19/23
6/14/16

10/18/21
7/11/13

7/9/11
1/8/9

1009 hPa
1008 hPa

1006 hPa
1005 hPa

1002 hPa
998 hPa

996 hPa
998 hPa

temperatura
minimalna/odczuwalna/maksymalna

ciśnienie

9 km/h
13 km/h

14 km/h
13 km/h

14 km/h
18 km/h

19 km/h
13 km/h

wiatr

0 mm
0 mm

1,4 mm
1,6 mm

4,7 mm
14,5 mm

5,6 mm
0 mm

deszcz
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Kolorowanka dla dzieci 



Czwartek, 28 kwietnia 2011

www.cli.com.pl
19Rozrywka/Kulinaria

LODY ŚMIETANKOWE
Składniki:

500 ml mleka      8 żółtek
150 – 200 g cukru     250 ml śmietany kremówki

LODY TRUSKAWKOWE
Składniki:

0,5 kg truskawek     trochę cukru do posypania
0,5 l mleka      0,5 l śmietany 22 proc.
1 laska wanilii      sok z 1/2 cytryny
10 żółtek      175 g cukru

Sposób przyrządzenia:

Truskawki posypać cukrem i zmiksować (nie bardzo drobno). Mleko połączyć ze śmietaną, wrzucić laskę wanilii Ê
i lekko podgrzać. Po podgrzaniu wanilię wyjąć. Żółtka ubić ze 175 g cukru i połączyć z ciepłym mlekiem i śmietaną. 
Całość podgrzewać na małym ogniu, mieszając, aż zgęstnieje. Poczekać aż wystygnie, po czym dodać masę tru-
skawkową i wymieszać. Wcisnąć sok z połowy cytryny i ponownie wymieszać.Przełożyć do formy i zamrozić.

Sposób przyrządzenia: 

Żółtka utrzeć z cukrem. Wstawić do garnka z wrzątkiem. Mleko zagotować i wlać małym strumieniem do naczynia 
z żółtkami. Cały czas ubijać. Gdy masa zgęstnieje, garnek z wrzątkiem i miską z kremem zdjąć z ognia i dalej ucie-
rać, aż do ostygnięcia. Śmietanę ubić i wymieszać z wystudzonymi żółtkami. Przełożyć do naczynia i włożyć do 
zamrażarki.
Konsystencja lodów zależy od sposobu ich mrożenia. Najważniejsza jest częstotliwość mieszania. Podczas całego 
procesu zamrażania, który trwa kilka godzin, należy lody mieszać kilkakrotnie, szczególnie w początkowej fazie,  
kiedy przy ściankach tworzy się twarda warstwa. Później pozostawiamy je do całkowitego stwardnienia.

SUDOKU

INNE SMAKI:

LODY WANILIOWE - podczas przygotowywania lodów śmietankowych, dodać do mleka laskę wanilii, z którą zagotować 
mleko
LODY KAWOWE - do masy śmietankowej dodać 2 łyżeczki kawy rozpuszczalnej
LODY KAKAOWE - łyżkę kakao rozprowadzić w zimnym mleku i zagotować, dodać do masy
LODY TRUSKAWKOWE - do lodów waniliowych dodać zmiksowane truskawki i łyżeczkę soku z cytryny
LODY BRZOSKWINIOWE - dodać do lodów zmiksowane brzoskwinie w syropie i kilka kropli samego syropu
LODY O SMAKU OWOCÓW LEŚNYCH - do lodów waniliowych dodać zmiksowane jagody i jeżyny
LODY AGRESTOWE - do lodów śmietankowych dodać garść zmiksowanych owoców agrestu i 2 łyżki wody
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      A to ciekawe

Z wizytą u Poli

R E K L A M A

Kondolencje przyjmujemy w formie 

ogłoszeń płatnych pod nr. tel. 

(56) 682 26 80

      Historia

Sąd nad Wielkanocą
Choć Wielkanoc, z racji daty jej obchodzenia, to święto kojarzące się z radością, ciepłem 
i wiosną, wiele wieków minęło, zanim ojcowie kościoła przestali się o nią kłócić.

Dziś każdy chce zobaczyć, jak mieszka Nicolas Cage, Har-
rison  Ford  czy  inna  gwiazda  Hollywood.  Część  aktorów 
uchyla rąbka tajemnicy i pokazuje wnętrze swoich posesji. 
W  ten  sam sposób postąpiła Pola Negri.  Zapraszamy do 
zwiedzenia jej domu.

   Zawiadamiamy, że
22 kwietnia

zmarł

Leszek 

Adamkowski

lat 49

   Zawiadamiamy, że
25 kwietnia

zmarła

Jadwiga

Znaniecka

lat 82

   Zawiadamiamy, że
20 kwietnia

zmarł

Jan 

Cackowski

lat 76

   Zawiadamiamy, że
21 kwietnia

zmarła

Mirosława

Kamińska

lat 71

Posesja, o której mowa, nale-
żała do Poli Negri w połowie lat 
20. Mieściła się w Beverly Hills na 
Beverly Drive.

Biały kolonialny dom na Be-
verly Drive był wciąż jeszcze bu-
dowany, gdy Pola Negri go kupi-
ła. Domek był raczej niepozorny, 
porónując do innych rezydencji 
gwiazd Hollywood. Okolica do-

mostwa Poli była jednak urokli-
wa. Nieopodal znajdował się kort 
tenisowy oraz ogródki warzywne 
miejscowych Włochów. Sam dom 
posiadał piękne patio, a we wnę-
trzu znajdowała się nawet sala ki-
nowa, gdzie gwiazda mogła oglą-
dać swoje �lmy.  

(pw)

Dom od strony ogrodu

Wielkanoc powiązana jest 
z żydowskim świętem Paschy. Do 
II wieku nie było ściśle określonej 
daty Wielkanocy. Pierwszej relacji 
z obchodów dorocznego święta ku 
czci zmartwychwstania dostarczył 
dopiero tekst pisarza Melitona, 200 
lat po śmierci Chrystusa. Pod ko-
niec II wieku doszło do pierwszej 
kłótni dotyczącej daty obchodze-
nia Wielkanocy. Polikarp, biskup 
Smyrny, uważał - jak większość 
zgromadzeń chrześcijańskich 
w Azji - że Wielkanoc należy ob-
chodzić 14. dnia Nisan kalenda-
rza żydowskiego. W Rzymie wy-
brano pierwszą niedzielę po tym 
dniu. Zwolenników obchodzenia 
święta 14. dnia Nisan nazwano 
Quartodecimanistami (od słowa 
„14”). Strona „rzymska” zwołała 
szereg synodów, by udowodnić, że 
Wielkanoc należy obchodzić tylko 
w niedzielę. Ostatecznie w IV wie-
ku zamarł zwyczaj obchodzenia 
Wielkanocy poza niedzielą. 

Kolejny problem pojawił się 
w III wieku. Powstało pytanie, 
gdzie powinien być zaliczony 
wieczór 14. Nisan w kalendarzu 
żydowskim? Kościoły wschodnie 
optowały za dniem 14., a zachod-
nie - za 15. Kwestia została w koń-
cu rozstrzygnięta na pierwszym 
soborze ekumenicznym w Nicei 
(dziś Turcja) w 325 roku - o�cjal-
nie przyjęto datę 15. Nisan.

Sobór w Nicei stał się przeło-
mowy, jeśli chodzi o czas obcho-
dzenia Wielkanocy, ze względu 
na jednoznaczne stanowisko wo-
bec tradycji żydowskiej. W do-
kumencie jednego z uczestników 
soboru, wystosowanym do wier-
nych podległej diecezji, czytamy: 
„W tak świętej rzeczy nie powinno 
być żadnych podziałów (...) Nasz 
Zbawca pozostawił nam tylko je-
den dzień świąteczny dla odkupie-
nia, to znaczy dzień Jego Męki”.

Uchwały soboru nie zlikwi-
dowały jednak różnic pomiędzy 
kościołami wschodnimi i zachod-
nimi. Rzym i Aleksandria używały 
bowiem odmiennych metod obli-
czania daty. Metoda aprobowana 
przez Rzym zakładała zbyt wcze-
sną datę równonocy - 18 mar-

ca, podczas gdy 
aleksandryjczycy 
ustalili ją popraw-
nie. Aby położyć 
kres tej dwoisto-
ści, synod sardyc-
ki z 343 roku pod-
niósł kwestię dnia 
wielkanocnego, 
nakazując w dro-
dze wzajemnych 
ustępstw ustalenie 
wspólnej daty na 
następne 50 lat. 
Inicjatywa prze-
trwała zaledwie 
kilka.

Po raz kolej-
ny kres sporowi 
próbował położyć 
cesarz Teodozjusz 
Wielki (346-395). 
Poprosił on Teo-
�losa, biskupa 
Aleksandrii, o wy-
jaśnienie różnic. 
Biskup w odpo-
wiedzi stworzył 
tabelę chrono-
logiczną Świąt 
Wielkanocnych, opierając się na 
metodzie aleksandryjskiej. Kuzyn 
Teo�losa, św. Cyryl, kontynuując 
dzieło, wskazał przy okazji, na 
czym polegał błąd metody rzym-
skiej. Jednak dopiero w połowie 
V w. ustalenia te uzyskały prymat 
i zostały powszechnie zaakcepto-
wane. 

W 457 roku Wiktor z Akwi-
tanii, z nakazu archidiakona Hi-
larego, rozpoczął prace nad po-
godzeniem metody rzymskiej 
i aleksandryjskiej. Jako papież, Hi-
lary zatwierdził obliczenia Wikto-
ra jako obowiązujące. Od tej pory 
oba kościoły obchodziły Wielka-
noc w tym samym czasie.

 Aby nie pogubić się w tych 
trudnych wyjaśnieniach, można 
posłużyć się prostym przykładem. 
W tym roku pierwsza wiosen-
na pełnia księżyca przypada 18 
kwietnia, Wielkanoc 24 kwietnia, 
a żydowska pascha 19 kwietnia. 
Wjątkowo 24 kwietnia Wielkanoc 
obchodzą też prawosławni. Za-
zwyczaj ich święto przypada 7 dni 

później. 
Co ciekawe, tylko Słowia-

nie nazywają święto zmartwych-
wstania „Wielkanocą”. Wyjątkiem 
może być Rosja czy Hiszpania, 
gdzie używa się słowa Pascha. 
W językach większości krajów 
zachodnich nazwa Wielkanoc 
ma pogańskie korzenie. W Anglii 
świętuje się Easter, w Niemczech 
Ostern. Obie nazwy pochodzą od 
pogańskiej bogini Ēostre. Wiel-
kanoc we wszystkich kulturach 
zaczerpnęła sporo z pogańskich 
zwyczajów (bazie, pisanki, lany 
poniedziałek). Tego wszystkiego 
nie ma w obchodach protestanc-
kich. W teologii protestanckiej 
wydarzenie Wielkiego Piątku 
przyćmiewa wydarzenie Wielkiej 
Niedzieli, czyli zmartwychwstanie 
Chrystusa. W niektórych kościo-
łach jest ono traktowane jedynie 
symbolicznie albo wręcz podważa 
się prawdziwość tego wydarzenia. 
W czasie nabożeństwa odczyty-
wany jest jedynie adekwatny frag-
ment ewangelii. 

Piotr Wołyński

Wielkanocny zajączek za oceanem by instytucją znaną już  
w XVIII

   Zawiadamiamy, że
18 kwietnia

zmarła

Halina 

Cybulska

lat 79

   Zawiadamiamy, że
20 kwietnia

zmarł

Mieczysław

Goszczyński

lat 64
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      Kierunki studiów

Dietetyka
Dietetyka jest intensywnie rozwijającą się dziedziną nauki. 
Integruje wiedzę z wielu dyscyplin, m.in. biologii, bioche-
mii, fizjologii, patofizjologii czy technologii żywności.

      Doradztwo

Ważne wsparcie
- Badania dowodzą,  że młodzi usilnie wierzą,  że gruntowne wykształcenie  zapewni  im 
sukces życiowy. Czują się jednak zagubieni i osamotnieni w procesie kształtowania ścież-
ki edukacyjno-zawodowej, co wyzwala w nich kolejne negatywne emocje, kumuluje na-
pięcia i obawy przed sprostaniem stawianym wyzwaniom. Warto skorzystać z pomocy do-
radcy zawodowego przed podjęciem decyzji o wyborze szkoły - mówi doradca zawodowy 
Katarzyna Piotrowska. 

Dietetyka to nauka obejmująca 
badanie produktów żywnościowych 
i procesów żywienia, opracowy-
wanie diety odpowiedniej dla osób 
zdrowych i chorych zgodnie z ich 
stanem zdrowia, wiekiem i trybem 
życia oraz zastosowanie specjali-
stycznej wiedzy w procesach pro�-
laktyki, leczenia i promocji zdrowia. 

Dietetyka bada rolę składni-
ków pokarmowych we wszelkich 
procesach życiowych, analizuje 
procesy produkcji i przetwarzania 
pokarmów. Obszar badań stale się 
poszerza w wyniku pojawiania się 
nowych problemów żywieniowych 
i wprowadzania nowych rozwią-
zań medycznych, takich jak np. 
popularyzacja suplementów diety, 
żywienie dojelitowe i pozajelitowe, 
rosnąca ilość żywności produkowa-
nej z zastosowaniem nowoczesnych 
technologii - wysoko przetworzonej 
i mody�kowanej chemicznie i gene-
tycznie. 

Dietetyka przygotowuje 
do: kontrolowania jakości produk-
tów żywnościowych i warunków 
ich przechowywania oraz produkcji 
potraw zgodnie z zasadami systemu 
Analizy Zagrożeń i Krytycznych 
Punktów Kontroli (Hazard Analyzes 
Critical Control Points – HACCP), 
oceny stanu odżywienia, sposobu 
żywienia, zapotrzebowania na ma-
kro- i mikroskładniki odżywcze pa-
cjentów, planowania i przygotowy-
wania potraw wchodzących w skład 
poszczególnych diet zgodnie z obo-
wiązującą klasy�kacją, planowania 
i wdrażania opartego o podstawy 
naukowe żywienia indywidualnego, 
zbiorowego i leczniczego dla zróż-
nicowanych pod względem wieku, 
zawodu oraz warunków życia grup 
ludności, pro�laktyki i leczenia 
dietetycznego chorób żywieniowo-
zależnych, prowadzenia edukacji 
żywieniowej, stosowania żywienia 
klinicznego z wykorzystaniem diet 
naturalnych oraz produktów lecz-
niczych, specjalnego żywieniowego 
przeznaczenia w leczeniu chorób 
np. powstających na tle wadliwego 
żywienia i chorób.

Ze względu na sprawowanie 
opieki nad osobami chorymi oraz 
duże znaczenie, jakie ma prawidło-
wa dieta dla kondycji �zycznej i psy-
chicznej człowieka, zawód dietetyka 
oprócz bardzo dobrej znajomości 
anatomii i �zjologii człowieka oraz 
szerokiej wiedzy na temat właści-
wości produktów żywnościowych 
wymaga pewnych predyspozycji 
psychicznych oraz wiedzy z zakresu 
nauk społecznych. Dietetyka po-
winna charakteryzować zdolność 
współpracy zarówno z pacjentem, 
jak i z lekarzem, psychologiem czy 
rehabilitantem, a także wyrozumia-
łość oraz potrzeba ciągłego dosko-
nalenia własnej wiedzy i umiejętno-

ści. Dieta musi być bowiem zawsze 
opracowana indywidualnie dla 
każdego pacjenta, musi być dosto-
sowana do jego przyzwyczajeń i na-
wyków żywieniowych, planu dnia, 
aktywności �zycznej, ewentualnych 
chorób towarzyszących i przyjmo-
wanych leków. Czynniki te mają bo-
wiem ogromny wpływ na skutecz-
ność i bezpieczeństwo całokształtu 
leczenia i terapii.

Jak wyglądają studia?
Studia z dietetyki są dwustop-

niowe i dzielą się na trzyletnie li-
cencjackie i dwuletnie studia uzu-
pełniające magisterskie, w trybie 
stacjonarnym i niestacjonarnym. 

Przedmioty, których można się 
spodziewać na studiach: anatomia 
człowieka, �zjologia człowieka, bio-
chemia ogólna i żywności, chemia 
żywności, mikrobiologia ogólna 
i żywności, parazytologia, genety-
ka, żywienie człowieka, dietetyka 
pediatryczna, kliniczny zarys cho-
rób, farmakologia i farmakoterapia 
żywnościowa oraz interakcja leków 
z żywnością, edukacja żywienio-
wa, prawo i ekonomika w ochro-
nie zdrowia, analiza i ocena jakości 
żywności, higiena, toksykologia 
i bezpieczeństwo żywności, techno-
logia żywności i potraw, psychologia 
kliniczna, immunologia, zdrowie 
publiczne, zarządzanie i marketing, 
ustawodawstwo żywnościowo-ży-
wieniowe i polityka wyżywienia, 
żywienie kobiet ciężarnych, karmią-
cych i niemowląt itd.

Rekrutacja
Od przyszłego adepta dietetyki 

uczelnie podczas rekrutacji, wyma-
gają na świadectwie maturalnym 
przeważnie biologii albo chemii. 

Dietetykę w województwie 
kujawsko-pomorskim oferuje np. 
Wydział Nauk o Zdrowiu Collegim 
Medicum UMK im. Ludwika Rydy-
giera w Bydgoszczy. Studia stacjo-
narne I stopnia licencjackie na UMK 
mają następujące specjalności: die-
toterapia (żywienie kliniczne), ży-
wienie zbiorowe oraz pro�laktyka 
żywieniowa. Potem można podjąć 
naukę na studiach dwuletnich uzu-
pełniających magisterskich.

Oprócz tego dietetykę pro-
ponują: Wydział Nauk o Zdrowiu 
w Gdańskim Uniwersytecie Me-
dycznym, Warszawski Uniwersytet 
Medyczny czy Uniwersytet Przyrod-
niczy w Poznaniu (na razie nie ma 
tu dietetyki magisterskiej). Studia 
płatne nawet w trybie stacjonarnym 
można znaleźć w Wyższej Szkole 
Biznesu i Nauk o Zdrowiu w Łodzi. 
W Bydgoszczy także jest możliwość 
odpłatnej nauki na studiach pierw-
szego stopnia na kierunku dietetyka, 
np. w Bydgoskiej Szkole Wyższej.

Katarzyna

 Piotrowska

Dietetyk pracuje z dwiema grupa-
mi pacjentów. Pierwszą stanowią ludzie 
zdrowi, świadomi znaczenia prawidło-
wego żywienia dla jakości życia i stanu 
zdrowia, a także osoby z różnych wzglę-
dów wymagające nieco innego planu 
żywienia: dzieci, osoby starsze, kobiety 
w ciąży i karmiące, ludzie zmagający 
się z nadwagą i otyłością, wegetarianie 
czy sportowcy. Druga grupa to osoby 
chore, cierpiące z powodu dolegliwości 
ze strony układu pokarmowego, z po-
wodu zaawansowanej otyłości oraz 
chorób z nią związanych - nadciśnie-
nia, cukrzycy, miażdżycy oraz osoby 
z zaburzeniami metabolicznymi, nieto-
lerancjami i alergiami pokarmowymi, 
pacjenci z niedoborami i po cięższych 
zabiegach chirurgicznych. 

Istotna w pracy dietetyka jest tak 
zwana psychologia żywienia, czyli 
psychologiczne i społeczne aspekty 
odżywiania, relacje między cechami 
osobowościowymi jednostki a jej za-
chowaniami żywieniowymi.

Dietetyk łączy kompetencje tech-
nologa żywienia i lekarza, dlatego może 
pracować zarówno w ośrodkach zdro-
wia czy szpitalach, jak i w klasycznie 

rozumianej gastronomii. Może także 
kontynuować karierę naukową.

Po skończeniu kierunku dietety-
ka można również prowadzić własną 
działalność gospodarczą w zakresie po-
radnictwa dietetycznego, również jako 
osobiści konsultanci np. polityków czy 
gwiazd estrady.

Zarobki dietetyków różnicują się 
w zależności od miejsca wykonywa-
nia pracy. W instytucjach publicznych, 
takich jak szpital czy domy pomocy 
społecznej, a również w gastronomii 
można liczyć na około 2 tys. zł brutto 
miesięcznie. Lepiej radzą sobie właści-
ciele własnych gabinetów poradnictwa 
dietetycznego - miesięcznie zarabia-
ją nawet kilka tysięcy złotych brutto. 
Z pomocy dietetyka można skorzystać 
również mailowo. Taka usługa kosztuje 
średnio około 50 złotych.

Z danych na stronie internetowej 
wynagrodzenia.pl Sedlak&Sedlak wy-
nika, że 25% dietetyków średnio zara-
bia poniżej 1700zł,   50% - ok. 2000zł  a  
25% powyżej 2700zł. 

Katarzyna 

Piotrowska

      Zawód

Oferta pracy dla ...
Dietetyk to profesjonalista w zakresie medycyny, który zaj-
muje się poradnictwem żywieniowym. Według trendów na 
rynku pracy jest to zawód pretendujący do miana zawodu 
przyszłości.

Sytuacja na rynku pracy, która 
niewątpliwie ma związek z rynkiem 
edukacyjnym, pogorszyła się w 2008 
roku, kiedy nastąpił gospodarczy kry-
zys. Wywołał on duże zamieszanie, jeśli 
chodzi o miejsca pracy i płace. W skali 
globalnej ogromna liczba ludzi straciła 
zatrudnienie, wiele �rm zamroziło po-
trzebę przyjmowania nowych pracow-
ników. Wzrosło bezrobocie. Okazuje 
się, że najbardziej na tej sytuacji stracili  
ludzie młodzi dopiero co wkraczający 
na rynek pracy. 

Małe miasta, takie jak np. Golub-
Dobrzyń cechują się wysoką stopą 
bezrobocia, brakiem większych i do-
brze prosperujących przedsiębiorstw 
w okolicy, ale i niedocenianiem do-
radztwa zawodowego w życiu mło-
dych ludzi. 

Warto zwrócić uwagę, że nie tylko 
duże bezrobocie powoduje frustrację 
u młodych. Przekraczanie kolejnych 
progów edukacyjnych zawsze wiąże 
się z nakumulowaniem emocji, często 
tych negatywnych, destrukcyjnych. 
Człowiek boi się bowiem czegoś, czego 
nie zna. Niepewność jutra, ale i trud-

ność w określeniu własnych predyspo-
zycji i potrzeb burzy spokój i wywołuje 
poczucie braku bezpieczeństwa.

Ogólne informacje co do kie-
runku kształcenia czy szkoły to już 
za mało. Nie można pozwolić sobie 
na to, aby ze spokojnym sumieniem 
mówić „Nie ma co się martwić, jakoś 
to będzie”. Nie można też zostawiać 
młodego człowieka z problemem wy-
boru zawodu czy szkoły samego. Jest 
to apel przede wszystkim do rodziców, 
ale także do nauczycieli. Młody czło-
wiek przy podejmowaniu życiowych 
decyzji potrzebuje wsparcia ze strony 
bliskich osób, często nie zdając sobie 
z tego sprawy. Czasem zwykła chęć 
porozmawiania z drugą osobą, nawet 
swobodnie o przyszłości, może być sy-
gnałem o potrzebie pomocy. 

Brak doradców zawodowych 
w szkołach powoduje to, że młodzi lu-
dzie mają utrudnioną możliwość spo-
tkania się z osobą, która profesjonalnie 
pomoże im w określeniu ich predys-
pozycji, wskaże szkoły i kierunki, które 
można brać pod uwagę przy dalszych 
wyborach. Doradca też podpowiada, 

jakie zawody mogą być poszukiwane 
na rynku pracy, a ludzi z jakim wy-
kształceniem pracodawcy nie szukają. 

W Golubiu-Dobrzyniu dorad-
cę zawodowego można znaleźć np. 
w urzędzie pracy. Zajęcia z doradztwa 
prowadzą też szkoły i poradnie psy-
chologiczno-pedagogiczne. W razie 
potrzeby warto rozmawiać z peda-
gogami i psychologami. Pierwszym 
doradcą dla dziecka jest  oczywiście 
rodzic, który powinien zainteresować 
się co należy zrobić, aby odpowiednio 
przygotować dziecko do wyboru drogi 
życiowej. 

Dzięki rozporządzeniu MEN, 
które weszło w życie 1 lutego formali-
zują się kwestie związane z planowa-
niem kształcenia i kariery zawodowej 
uczniów gimnazjum i szkół ponad-
gimnazjalnych. Miejmy nadzieję, że 
określenie tych zadań przyczyni się do 
zwiększenia propozycji zajęć dla mło-
dzieży w zakresie doradztwa zawodo-
wego.

Katarzyna 

Piotrowska

Absolwent przygotowany jest do 
pracy w: 

-publicznych i niepublicznych 
zakładach opieki zdrowotnej (szpitale, 
domy pomocy społecznej, sanatoria);

-placówkach lecznictwa ambu-
latoryjnego (gabinety dietetyczne, po-
radnie specjalistyczne - gastrologiczne, 
chorób metabolicznych);

-zakładach żywienia zbiorowego i 
zakładach dostarczających pożywienie 
do szpitali i innych placówek zbiorowe-
go żywienia (np. �rmy cateringowe);

-zakładach przemysłu spożywcze-
go (spółdzielnie mleczarskie, zakłady 
mięsne itp.);

-zakładach produkujących wypo-
sażenie i sprzęt gastronomiczny;

-instytucjach naukowo-badaw-
czych i ośrodkach badawczo-rozwojo-
wych oraz jednostkach zajmujących się 
poradnictwem i upowszechnianiem 
wiedzy z zakresu żywienia człowieka 
(gabinety poradnictwa żywieniowe-
go);

-organizacjach konsumenckich;
-w zakładach świadczących usługi 

hotelarskie, restauracjach i innych jed-
nostkach żywienia zbiorowego;

-placówkach oświatowych (żłob-
ki, przedszkola, szkoły);

-placówkach sportowych, rekre-
acyjnych  itp.;

-inspekcjach zajmujących się kon-
trolą żywności i żywienia;

-szkolnictwie - po specjalności na-
uczycielskiej.
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      Sport szkolny

Sukces goni sukces
Ten rok szkolny w Publicznym Gimnazjum w Wielgiem zapisze się pod znakiem sukce-
sów sportowych dziewcząt. Drużyna żeńska reprezentowała szkołę na licznych zawodach 
szczebla wojewódzkiego. Takich wyników w historii szkoły jeszcze nie było.

R E K L A M A

R E K L A M A

Owocny sportowy rok rozpo-
czął się od gimnazjady unihokeja. 
Dziewczęta z Wielgiego pewnie 
pokonały mistrzów i wicemistrzów 
miast i gmin powiatu lipnowskie-
go. Pierwsze miejsce w powiecie 
lipnowskim zapewniło udział 
w zawodach rejonowych. Odbyły 
się one w listopadzie w Wielgiem. 
Mistrzynie powiatu lipnowskiego 
zmierzyły się z zespołami z Wło-
cławka, Stawek, Dobrego, Wieńca 
i Tłuchowa. Jak na mistrza przy-
stało, dziewczęta pewnie pokonały 
przeciwniczki, tym samy znalazły 
się w �nale. Najlepsze drużyny wo-
jewództwa kujawsko-pomorskiego 
to zespoły z Wielgiego, Lubiewa, 
Papowa Biskupiego, Bydgoszczy, 
Stawek i Brzozia. W tym turnieju 
gimnazjalistki z Wielgiego były 
niepokonane. Pewnie wygrywały 
każdy mecz - z Brzoziem 2:1, Pa-
powem Biskupim 6:0, Bydgoszczą 
3:0, Lubiewem 2:0. Tym samym 
dziewczęta trzeci raz  z rzędu zo-
stały mistrzyniami województwa 
kujawsko-pomorskiego w uniho-
keju. 

Duży sukces odniosły też 
w rozgrywkach piłki ręcznej. 
Pierwsze zwycięstwo na szczeblu 
powiatu umożliwiło udział w �-
nale rejonu. Rozegrano go w ZSZ 
w Lipnie. Wielgie o grę w ćwierć�-

nale walczyło z drużynami z Rypi-
na i Lubienia Kujawskiego. Dobra 
gra oraz przewaga bramkowa nad 
rywalkami zapewniły awans do 
ćwierć�nału, a za moment do pół-
�nału, który rozegrano w Lubiczu 
Górnym. Na boisku zmierzyły się 
reprezentacje gimnazjów z Lubie-
nia Kujawskiego, Lubicza Górne-
go, Wąbrzeźna i Wielgiego. Mimo 
dobrej gry, dziewczęta uległy go-
spodyniom oraz drużynie z Wą-
brzeźna. Wygrana z Lubieniem 
Kuj. zapewniła gimnazjalistkom 
z Wielgiego 3. miejsce w pół�nale 
wojewódzkim. Podkreślić należy, 
że jest to najlepszy wynik szczy-
piornistek w historii szkoły.

Kolejny udany występ re-
prezentacja Publicznego Gimna-
zjum im. Henryka Sienkiewicza 
w Wielgiem zaliczyła w zawo-
dach gimnazjady, w koszykówce. 
Dziewczęta wygrały rozgrywki 
grupowe i gładko pokonały ry-
walki w turnieju powiatowym, 
zdobywając Mistrzostwo Powiatu 
Lipnowskiego. Zawody rejonowe 
odbyły się 4 marca w Fabiankach. 
Na boisku Wielgie zmierzyło się 
z gimnazjalistkami z Rypina, Wło-
cławka i Fabianek. Od początku 
turniej rozgrywany były pod dyk-
tando dziewcząt z Wielgiego. Pew-
ne zwycięstwa nad Rypinem i Fa-

biankami umożliwiło awans do 
pół�nału - 25 marca w Grudzią-
dzu. Poza drużyną z Wielgiego, 
udział w nim wzięły reprezentacje 
Gimnazjum nr 7 w Grudziądzu, 
Gimnazjum nr 9 w Toruniu oraz 
Publicznego Gimnazjum im. Ks. 
Jana Długosza we Włocławku. 
Drużyna z Wielgiego odniosła 
dwie porażki - z Toruniem i Gru-
dziądzem. Jedna wygrana z Wło-
cławkiem zakończyła udział w �-
nale. 

Wynik jest bardzo dobry. 
Dziewczęta z Wielgiego musiały 
zmierzyć się z zespołami, których 
zawodniczki grają w zawodowych 
klubach koszykarskich. Gimnazja-
listki z każdych zawodów wracały 
z medalami i pucharami. 

Skład utytułowanej drużyny: 
Dominika Bułkowska, Patrycja 
Rybczyńska, Karolina Strychal-
ska, Klaudia Kuczkowska, Daria 
Świerczyńska, Sylwia Kułaczkow-
ska, Weronika Kubiatowska, Syl-
wia Tucholska, Paulina Szczepa-
niak, Natalia Stankiewicz, Paulina 
Witkowska, Katarzyna Urbańska, 
Paulina Kurowska, Natalia Sta-
żewska, Anna Cenza, Alicja My-
śliwiec. Opiekun zespołu: Marcin 
Kaloski.

Patrycja Wałęsa

Utytułowana drużyna żeńska dziewcząt Publicznego Gimnazjum im. Henryka Sienkiewicza w Wielgiem z opiekunem 
Marcinem Kaloskim
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W Wielką Sobotę rozgrywane były spotkania 21. kolejki V ligi. Lider tabeli Mień Lipno 
pojechał na  teoretycznie  łatwy mecz do Wierzchosławic. Miały być pewne  trzy punkty, 
a wyszła porażka 2:0.

      Piłka nożna

Nie tak miało być

Pierwsza bramka padła w 50. 
minucie. Łukasz Białek wyszedł 
sam na sam z Maciejem Bednar-
skim i umieścił piłkę w siatce. 
Druga bramka padła w 78. minu-
cie, po ładnym dośrodkowaniu 
przez Marczyńskiego i strzale 
głową Białka. W ostatniej mi-

nucie wynik mógł podwyższyć 
Krzysztof Sobczak, który znalazł 
się w sytuacji sam na sam z Bed-
narskim, lecz piłka po jego strza-
le odbiła się od słupka.

Po tym spotkaniu, niestety, 
spadliśmy w tabeli na czwarte 
miejsce. Wyprzedzają nas Go-

pło Kruszwica, Szubinianka 
Szubin oraz Kujawianka Izbica 
Kujawska. Jeżeli chcemy liczyć 
na awans naszego zespołu, nie 
możemy pozwolić sobie na takie 
porażki.

MaJ

Mień:
Bednarski  - Sera昀椀n, Mielczarek, Kiełbasa, Jańczak - Zaborowski 
(75’ Kępiński), Kowalczyk, Bartczak - Cichowicz (46’ Szychylski), 
Trejda, Ośmiałowski

Czarni:
Świtalski - Marczyński, Dąbrowski (k), Pietrzak, Lewandowski 
- Sobczak R. (Wójciński ‘70), Urbański, Borowiak (Białek ‘20), 
Sobczak K., Basiński (Fajkowski K. ‘85) - Malinowski (Proch ‘76)

Marcin Świtalski wiele razy ratował swój zespół przed utratą bramki

Maciej Bednarski (z lewej) dwukrotnie wyciągał piłkę z siatki

Nawet trener Marcin Bartczak (w środku) nie pomógł zespołowi

Po tym meczu nasz zespół spadł na czwartą pozycję

Michał Ośmiałowski tym razem nie zdobył żadnej bramki
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